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= CENY OGŁOSZEŃ: 

— Za wiers: milimatrowy przed tekatem 
z 50 prosty, w tekście | nadesłana 
rs- 3B groszy, 2a ieksiem 15 gromy. 


Lrobne ogłoszenia po 5—10 groszy za 
wyraz Najmniej 1 zlaty. Tłumtym 
drukiem podwójnie. Zagraniczne 100 


prac. drożej, 


W aumerach swiątecznych i nle 
delelnych ceny o 25 proc. drożza. 


Za terminowy druk ogłoszeń zdmi- 
mlatracja nie odpowiada, 


Każda nowa podwyżka obowiązułe 
in? wazyaikie przyjęte ogłoszenia do 
amlany czo bez uprzedniego zawia- 
domienia. 


Doktór 
W. WITKOWSKI 
ak powrócił 


ul. Malachowskiego nr, 16, tal. 528. 
| Choroby kobiece,akuszerja, chirurgja 


Lekarz oentysta ** 


A. INGSTER 


Sosnowiec, Warszawska 10. Tal. 175 
powrócił. 
przyjmuje w godz 8-1 i 3—7. 
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z Andjencie u premjera 

£ Grabskiego. 

+ _h WARSZAWA, 5. 10. (Fei wł.) 

*. | Promjer Grabski przyjął dzisiaj na a- 

ndjencji lord jgielakiego, Merite; 

7 | Nadto p. premier przyjął dwóch człon- 

"a ków towarzystwa akcyjnego „Siła i 

e. | Swiatło”. Konterencje te mialy cha- 

ai rakter informacyjny i dotyczyły spra- 

~ wy elektrylikacji Polaki i kredytów 

sę na ten cel 

-= Projekty finansowe 

Í p. trauskiego. 

= | WARSZAWA 5.10. (Tel. wł.) — 

a Projekty Ínansowe ministra skarbu 

U Grabskiego po zsopinjowaniu ich 

a przezR adę Goapodarczą jutro rano 

7 wpłyną do kancelarji sejmowej jako 

U | projekty ustaw. 

z | 

< | Zjazd wojewodów i koratorów 

z SZKOLNYCH. 

= WARSZAWA, 510. (Tel. wł.) 

U W połowie paździeroika odbędzie się 

w Warszawie zjazd wojewodów i kn- 

T tatorów okręgów szkolnych, a miano- 

o- wicie wajewodów: wołyńskiego, no- 

=» Wwogrodzkiego, poleskiego, !wawakie- 

> go, stanisiawowakiego, tarnopolakie- 

= ko, lubelskiego, białoatockiego, dele- 

> Kuta rządu w Wilnie 4 kuratorów 
| "zkolnych tych okręgów wojewódz- 

= A Sch. 


|  Lokant w przemyśle 


metatuwym w Niemczech, 
» HOHENLIMBURG, 5-10, (Fat.) — 


bezskutecznych rokowaniach po- 

ednawczych pracodawcy zarządzili 
gaj rechny lokaut w przemyále me- 

| "owym. Lokautem objętych jest 3500 
Tobotników. 


Nowy prezydent Marokka. 


PARYŻ, 5.10. (Pat) W  koluch 
„jplomatycznych wymieniają jaka 
24 REŻ generalnego prezydenta w 
Okku 


ministra aprawiedliwości 
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i ce 


Cena numeru 15 groszy. 


gospodarczy i literacki. 


PODZIĘKOWANIE, 


Wszystkim, którzy ukochanemu mężowi i ojcu 


6p Henrykowi Siwczyfskiemi 


Naczelnsmo byraatorow! Towarzystwa Górniczo -~ Prze- 
myslowega „Satura”, 


oddali ostatnią posługę, 
nownemu Duchowi eństwu 
z głębi serc płynące „Bóg 


6634 


Body w zlocie — czli obi 


WARSZAWA, 6.10. (Tel. wi.) W ko- 
łach politycznych, ekonomicznych i fi- 
mansowych wielkie ździwienie wywołała 
ogłoszenie w dzisiejszych pismach po- 
rannych przez spólkę eksploatacyjaą mo- 
nopolu zapałczanego w Polace, że cena 

„ zapałek została Wyznaczona na „złotych 


w szczególności Wielce Sza- 
za słowa pociechy, składają 
zapłać“, 


żona i syn. 


itzenia monopolu zapalczanogo. 


170 w złocie”, przeliczonych po kursie 
oficjalnym. Nasunęło się pytanie, co ma 
znaczyć „złoty w złocie”. Miusterfam 
skarbu zostało natychmiast zalaterpelo- 
wana w tej sprawie | ma zająć niedwu- 
znaczne stanowisko, 


Gziczerin u prez. Hindenburga. 


Niemcy nie są zadowoleni z jego postępowania. 


BERLIN, 5.10. (Pat) Człczerin zo- 
stanie Przyjęty przez prezydenta Hinden- 
burga. Pisma donoszą, że komisarz dia 
spraw zagranicznych pozostanie w Ber- 
Hole da śtody. 

Komentując jego wizytę u prezyden- 
ta Rzeszy, organ nacjonalistów stojący 
blisko kół urzędowych „Der Tag“ piaze: 
Wizyta ta jest tembardziej znamienna, że 
Streseman gorzko uskarżał się przed 


dziennikarzami niemieckimi w Locarno 
na wywiady, jakich Cziczeria udzielił 
prasie niemieckiej. Przyjęcie Człczerina 
przez prezydenta Hindenburga będzie 
dla Rosji dawodem, że rząd niemiecki 
uczyol wszystko, co leży w jeg a mocy, 
aby utrzymać względem Rosji polityk ę, 
zapoczątkowaną w Rapallo mimo nlez- 
byt oględnega zachowania się rosyjskich 
| dyplomatów. 


Nieunikniona klęska Rifenów. 


PARYZ, 5.10. (Tel. wł.) Według wla- 
domości z frontu marokańskiego Rifeal 
są w coraz gorszych ap; ch. Wobec 
zajęcia przez wojska hlszpańskie wzgórz 
daminujących nad terenami, zajętymi do- 
tychczas przez powslańców, sytuacja ich 
wydaje się beznadziejną. 

W kołach wojskowych liczą się z 


tem, że w najbliższych dalach, a mole 
nawet godzinach powstańcy rozpoczną 
rozpaczliwą kontrakcję. Wojska aprzy= 
mierzone jednak poczyniły wszystkie mo- 
żliwe przygotowania aby unikaąć ja- 
kichkalwiek niespodzianek, Liczne szcze- 

| py powstańcze przechodzą na stronę 
władz francuskich I hlszpańskich. 


Zamordowanie lotników franenskich, 


PARYZ, 5.10 (Pat) Havaa donosi 
z Fezu: Jeden z samolotów francu- 
skich musiał wylądować na terenie 


| Rylów. Załoga składająca się z 2 po- 
| doficerów otoczona została przez Ry- 
iów a ponieważ nie chciała się pod- 
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dać i stawiała opór, została rozatrze* 
lana. Abd el Krim, który Francuzów 
chciał dostać zywych w swojo ręce, 
kazal rozstrzelać 6 awoich żołnierzy, 
ktorzy zabili [otników. 


Belgia stara się o 
pożyczkę, 


LONDYN, 5.10. (Rat) Belgijski 
minister finansów Jenssen przybył 
wczoraj wieczorem do Londynu ce» 
Jem podjęcia rokowań w aprawie izy” 
ukania pożyczki, mającej ałużyć aa 
ustabilizowania waluty belgijskiej. W 
towarzystwie jego znajdują się pres 
zydent Banku Narodowego belgijskie» 
go Hautain, 1 belgijaki minister role 
nictwa van der Vivere, 


Propozycje sowieckie. 


BERLIN, 5,10. (Pat) „Dautache 
Tageszenung donosi, że rząd aowieac 
ki* w drodze pośredniej zaprapona- 
wał wymianę skazanych w Moskwie 
na śmierć studeatów niemieckich za 
ukazanych niedawno w Lipsku komu- 
niatów, należących do t zw. niemiec= 
kiej „czeki“, Organ agrarjuszy prote« 
stuje przeciw wymianie, uważając, że 
wymiana byłaby tylko zachęceniem 
rządu sowieckiego do akazywania 
miewinnych obywateli niemieckich w 
celu tworzenia aabie zakładników i 
zapewnienia bezkarności komunistów 
w Niemczech. 


Katastrofa kolejowa 


we Francji, 
PARYZ, 5,10. (Tel. wł.) Dzieani. 


ki dzimiojsze donaszą o nowej k 
strofie kolejowej, która wydarzyła 
koło Strasburga. Mianowicie pociąg 
pospieszny Paryż — Strasburg akut- 
kiem przeoczenia aygnałn najechał 
na pociąg towarawy. Dwia osoby zo- 
ataly zabite, wielu pasażerów lżej i 
ciężaj rannych. 


Od poniedziaika 5 do niedzieli 11 
października. 


Ostatni krzyk świata! 
Najpiękniejszy tiim sezonu 


„Golgota 
uczciwej kobiety“ 


w 12 czarających aktach, 


W roll główni: 
Iwao Mozżuchin | Helena Darty. 


Film demonatrowano w Warszawie 


w ciągu 3-ch miesięcy bez przerwy. | 
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Prasa zagraniczna 
o Rosji i Połsce. 
Granica polsko-rosy|ska. 


„Manchester Guardian“ zamiesz- 
cza rozumowany artykuł radakcyjny, 
w którym utrzymuje, że wizyta Czi- 
czerina w Warszawie daje pole do 
szerokich domysłów. 

Parę miesięcy temu — piaze — 
przypuszczano, ża granica między 
Patka a Rosją jest najkruchszą gra- 
nicą w Europie. 

Gdy ktoś chciał zobrazować praw- 
dzlwość swej tezy o prawdopodobień- 
stwie przyszłej wojny, w dziewięciu 
wypadkach na dziesięć przytaczał z 
pewnością, jako argument możliwość 
wybuchu jej, albo na Bałkanach, alba 
między Polską a Rosją. 

Niepokoje graniczne trwały tam 
od lat paru i były niemal zjawiskiem 
cadziennem. Nie gawain niż w lipcu, 
p. Cziczenn wystosowsł ostrą notę 
da stalicy, w której jest obecnie mile 
widzianym gościem. 

Prawdą yn że p. Cziczerin jeat 
chory i, że Warszawa leży na dro- 
dze prowadzącej do uanstorjum nie- 
mieckiego, w którem ma zamiar szu- 
kać zdra uważni jadnak badacze 
polityki zagranicznej dojrzą w tej wi- 
zycie znacznie więcej, niż dążonie do 
wygody osobiatej. 

Faktem jest niezaprzeczonym, ża 
atoaunki polsko-romyjskie atały się 
oaatatnio niemal serdeczne i pewnem 
jent, że zgoda między temi państwa- 
mi nastąpiła na akutek ich wspólnaj 
niechęci da projektowanego paktu za- 


w przeciwieństwie do 
Czechosłowacji, ma poważny zatarg 
a cami o swe granice i obawia 
się, fa gdyby pakt zachodni został 
zawarty, dalby on możność Niemcom 
ześrodkowania wysilku na pokojawam 
załatwieniu zmiany wschodniej granicy. 

Rosja zań rozumie, że pakt za- 
obodni może zburzyć jej nadzieje, że 
dzięki traktatowi w Rapallo, Niemcy 
mogą być rzucone w jej objęcia, przez 
aamych aljantów. 

alska nie robiła tajamnicy ta 
awaj nieufności da padauwanej jej 
umowy arbitrażowe| £ Niemcami, o- 
bawiając się, że będzie ona nie tyle 
zabezpieczeniem granicy istniejącej, 
ila sgadzeniem sig na to, że granica 
ta jont niestała. 

Ciekswem m : ne arapal 
oba opchną Palikę do szuka- 
mia Theni U gwaranoji, których 
jej Niemcy odmawiają. 

Przyjaźń między Roają i Polską 

laby nieoczekiwanym a pożądanym 
akutkiem paktu zachodniego, lecz al- 
jaos tych państw, mający na celu 
utrzymanie siłą granic niemiecko-pol- 
skich, byłby „czemś zupełnie innem*. 


W Moskwia 9 Polsce. 


„lzwieatja* w artykule wstępnym 
witają zwrot w nastrojach apołeczeń- 
atwa polskiego w kierunku rzeczo- 
wej wapółpracy ze Z.S,S.R. Pobyt p. 
Crziczerina przejazdem w Warszawie 
jest logicznam następstwem ogólnej 

alicyki pokojowej w atosnnku do 
Ponia ze atrony rządu aowietów, 
który zawsze dążył da zbliżania i ści- 
gospodarczej z naj- 
ami. 
„Izwieatj m, in. przypominają 
podróż Koppa w okresie poprzednim, 
gdy niestety Polaka przekładała inte- 
reay polityczne nad gospodarcze i 
piszą: 

— Obacnia w związku z żywia- 
łowym rozwojem gospodarstwa w 
Z.S.S.R. i trudnościami fi wemi 
rządu polskiego i braku pewności ze 
atrony Polski, że przyjaźń irancuska 
jent niezachwiana, oraz podejrzanaj 
gry Anglfi, społeczeństwo palakie ma 
zdrowszy pagląd na Z. S. S. R. Po- 
myżlne załatwianie zajść granicznych 
było pierwazem świadectwem chęci 
rządu polskiago prowadzenia bar- 
dziej odpowiadającej intarasom pol- 
akim polityk! względem Ż.S.S.R. Sto- 
«umek polskich kół uragdowyob i dza- 
rokich warstw apołecze! a do przy- 

asdu Cziczarina świadczą o należy- 
tej ocenia a faktn i możliwości 
owatnych skutków gospodarczych 
Bia Polski. Nja należy nadawać po- 


JSK RA — włorek O nafdsiemnika 1925 ron. 


OD ADMINISTRACJI 


P. T. Prennmeratorom zamiejszowym, którzy nie onła- 


cili jeszcze prenameraty za 


paźłziarnik, a enea uniknąć 


przerwy w otrzymywaniu pisma naszego, uprzejmie przy” 
nominamy, że czas najwiętszy nadasiać opłatę. 


ważnego znaczenia związanym z po- 
dróżą Cziczerina próbom  pokłócenia 
ŻS,SŚR. z pewnemi państwami lub 
taż rzucenia Związku w obce obję- 
cia. Z każdym krajem Z.S S.R. łączą 
odrębne stosuoki. Każdy z krajów 
zaprzyjaźnionych z Z SSR. zaintere- 
sowany jest w sposób szczególny w 
Związku sowieckim i z każdym z 
krajów eurapejskich Z.S.SR. pragnie 
żyć w przyjażni pokoju. Nie jeat to 
wina Z. S.S.R. jeśli piewłaściwa, lub 


nieprzemyślana polityka rządu taga 
innego kraju daprowadza do wyni- 
ków szkodliwych dla jego narodu. 
Zarówno Polsca jak i Z.S.S.R. po- 
trzebna jeat realna polityka zbliżenia, 
oparta na wapółpracy gospodarczej i 
wzajemnem niewtrącaniu się do spraw 
wewnętrznych. Jaknajmniej fantazji l 
jaknajmniej realizmu politycznego! 
Takie zasady dyktnją Polsce jej in- 

| tereny, co też Ż.S.S.R gotów jest pa- 
witać dla wspólnego dobra. 


KONFERENCJA MINISTROW w LOCARNO. 


Powrót do dyplomacji tajnej. 


LOCARNO, 56.10. (TeL wL) Date- 
gacje państw zebrały się już prawie w 
komplecie. Miasto przybrało odświętaą 
szatę i zapanował nastrój niezwykle pod- 
miecony, Wieczorem zarząd miasta po- 
lecił ja-krawie ośw.etlać pryncypalue u. 
lice, na których znajdują się hotele i 
gmachy, w których toczyć się będą obra- 
dy konferencji. 

Pomiędzy delegacjami rozpoczęły alę 


Już wstępne pertraktacja. Z kół dobrze 
polnformowanych donoszą, że w rezulta- 
cie tych narad ustalono, iż obrady koo- 
fereacji ministtów będą ściśle poufne. 
Publiczne ma być posiedzenie pierwsza 
l posiedzecie końcowe. (dyby wlada* 
mość ta aię potwierdziła, oznaczałoby ta 
pewnego rodzaju powrót do dyplomacji 
tajuej, praktykowanej przed wojną. 


Główny punkt obrad—granice wschodnie, 


LOCARNO, 5.10. (Tel. wL) Z na- 
strojów, ponujących wśród delegacji moż- 
na wywnioskować, że przy omawianiu 
paktu reńskiego maprawa bezpieczeństwa 
granic wschodnich będzie jednym z naj- 
bardziej ważaych punstów obrad. Dele- 
gacja francuska siać będzie twardo na 
stanowisku, że podpisanie paktu reńskie- 


go mastąjić może tylśo przez rówaoczae” 
snem zobowiązamiu się Niemiec w sprae 
wie bezpieczeństwa granic wschodaich, 
Diatego też sądzą w tutejszych kołach 
politycznych, Że pertra<tacje co da aby- 
dwu tych apraw prowadzone będą rów- 
mocześnie, 


Niemiła przygoda d-ra Benesza, 


LOCARNO, 5 10. (Tel. wL) W 1u- 
tejszych kołach politycznych podkreślają 
ze specjalnym naciskiem następujący ole- 
zrolernie charakterystyczny Incydant, Mia- 
nowicie trancus«i miafster spraw zagraa., 
Briand, który samochodem wyjechał z 
Haryża do Locarno, miał w drodze na 
noc zatrzymać się w Lozannie, Kiedy 
jednak Briand dowiedział się że w Lozan- 
onle przebywa czechosłowacki  miaisier 
spraw zagrano, dr. Benesz í że stara się 
vam spotkać z delegatami Fraucji, Brlaad 


matychmiast zmienu swą pierwotną de- 
cyzję I udal się wprost do Łocarno. 

W kotach politycznych komentują 
tea drobay ma pierwszy rzut oka incy- 
deat w tym sensie, że najwidocz niej o- 
sobliwe wystąpienie rządu czechoslowac- 
kiego w Beriinie z pro pozycją zawarcia 
odrępuego układu arbitrażówegu z Niem- 
camı wywołało w Paryża jaknajyorsze 
wrazenie. 2 tego powodu też Briand 


z d-rem Beneszem. 


| nie chciał się spotkać 1 porozumiewać z 


W Czechach nie ufają min. Beneszowi. 


LOCARNO, 5.10. {TeL wL) Dzisiaj 
nadeszia tu wiadomość, że dr, Beneaz 
przybywa na konfereocię w Locarna w 
towarzystwie znanego przywódcy macjo- 
nalstów czeskich, ar-a Kramarza, W tu 
tejszych kolach politycznych uważają t 
za dowód pewoej nienfności 


d-ra Beceszą, Dlatego z ich ramienia 
dr, Kramarz ma pełnić funkcje modera- 
tora i czuwać aad posunięciaini kierow- 
mika czechosła wackiej polityki zagra- 
aicznej. 


| stycznych kól czeskich w odnicsjeniu do 


nacjonali- i 


Wypadek delegacji niemieckiej. 


LOCARNO, 5.10. 
niezbyt dobre omen dja delegacji niemiec- 
kiej uważa się tutaj wypadek, jaki spo- 
ikai delegatów niemieckich d-ra Luthera 
1 Slressemanna, Mianowicie w drodze 


(Tel. wł.) lako: samochód ich uległ uszkodzeniu, skutkłem 


czego przedstawiciele Niemiec me mogli 
zdążyć na zapowiedzianą konferencję pra- 
| sową. 


Sowiecki obserwator w Locarno. 


LOCARNO, 6.10. (Tel. wł.) Potwiec- 
dza się wiadomuść, że obrady konferen- 
cji w Locarno śledzić będzie specjalny 
delegat sowiecki, króry w tym celu prze 
bywać ma w miejscowości Siresa w po- 


sekretarz ambasady rosyjskiej w Paryżu, 
Pozomawać on będzie w najścidlejszym 
komiakcie z Cziczerinem. 


| bliżu Locarao. Delegatem sowieckim Jest 


Przyjazd, ministra Skrzyńskiego. 


LOCARNO, 56.10. 
spodziewają się tuia] przyjazdu polskie 
go ministra spraw  zayranicznych p 
Skrzyńskiego. W zwiąeu z 
Cziczerina w Warszawie nudzi przyjaza 
ministra Skrzyńskiego bardzo duże zaia- 


¿Tal wl) jutro I terosowanie. 


Specjainie w kołach dzlen- 
ujkarakich, z któremi minister Zarzyńwki 


1 „etsnąt się blizej podczas konferencji ga- 
pobytem ; uewakiey Oczekuje 


lg jego prayjazdu 


| < tormalnem utęsknianiem, 


Nr. 227. 


Pierwsze posiedzenie 
ministrów. 


LOCARNO, 5.10, (Pat)  Dzisłejsze 
posiedzenie ministrów była poświęcone 
rozgattywaniam paxtu reńskiego. Przej- 
rzana wszystkie 11 artykułów paktu oraz 
wstęp. Ponieważ przekonana się, że pod 
względem prawnym ulestóre artykuły 
wymagają poprawek, przekazano jë rzė- 
czoznawcom. Należy zaznaczyć, ża prze- 
kazano ekspertom również | wstęp ukia- 
du niezawierający uwag prawnych lecz 
tylko polityczne 

Wyłączona z pod kompetencji rze- 
czoznawców dwa artykuly ukladu. Jeden 
z nich mówi o wstąpieniu Niemisc do 
Ligi Narodów, a drugi O charakierza, ja- 
ki wogóle ma mieć układ gwarancyjny. 
Te dwa artykuly będą giównym tematem 
dyskusji na jutrzejszem posiedzeniu. 


Echa śląskie. 


Zamówienia z Łotwy, 


KATOWICE, 5.10 (Telefonem) — 
Kopalnia  „Hugozwang* otrzymała 
wielkie zamówienie na węgiel. Dzien 
nie będzie eksporto do Łotwy 
8,000 ton przez kilkanaście tygodni. 

Zarząd kopalni wymówił posady, 
wszyatkim urzędnikom zamieszkałym 
na Śląskn Opolskim, ażeby zatrudnić 
bezrobotnych urzędników mieszkają- 
cych w kraju. 


Przygotowania da budowy katedry. 


KATOWICE, 5.10 (Telefonem) — 
Przedwczoraj wysadzana w powietrze 
35 metrowy komin cegielni Waiaszon: 
berga, na miejacu której ma być wy: 
budowany kościół katedralny. Kilku- 
tysięczny tłum ciekawych przyglądał 
się wybuchowi. 


Złożenia płyty ku czci Nieznanego 
powstańca. 


DZIEDZICE, 5.10 (Telefonem) — 
Wczorajszej nocy nieznani ofiaroda- 
wcy złożył tu płytą ku czci „Niazna- 
nega Powstańca”, Biri umieszczono 
na placu naprzeciw dworca kolejowe- 
go, obok pomnika Wolności. Przy 
płycie pełnią atraż honorową żołnie- 
rze 3 pp. podhalańskiego. O godz. 
10 rano nastąpiło uroczyste poświę: 
cenie płyty, w którem oprócz wybi- 
tnych osobistości wzięło udział tysią- 
ce ludności. 


Echa afery przemytnicz. 


KATOWICE, 5:10. (Telefonem, 
Podana przez naa wiadomość o zu. 
kwestjonawaniu azmuglu w aucia kon. 
sula niemieckiega wywołała ogromne 
poruszenie. P. konaul jeżdził przez 
cały dzisiejszy dzień od urzędu do 
urzędu z prośbą o zatuszowancie apra. 
wy, lub chaćby o zwrot akonłiskowa- 
nych rzeczy (i atu z Herlina do 
„Volkabundu" także). jednakże wazę- 
dzie spotkał aię z „zimnem* przyję- 
ciem. Chodzą słuchy, że p. kanaui 
wybiera sią w sprawie zwrotu zabra- 
nej przez straż celną kontrabandy do 
p. wajewody. Miejmy nadzieję, ża I 
stamtąd zostanie odprawiony z kwit- 
kiem. 


Giełda warszawska. 
Warszawa, 5 października. 
WALUTY. 
(Notowania w złotych) 
Nawy Jork — 5,98 
Dolar — 6.93. 
Londya — 20 051, 
Praga — 17.78 
Paryż — 276x:/, 
Wiedeń — 24.80 
Włochy — 24,10 
Baga — 20.07 
Szwajcarja — 115.772, 
Holandja — 241.4 
Sztowaola — 161 
Pożyczka złota — 
Pożyczka dolarowa — 
Pożyczka koiejpwa — 
Pożyczka konwercyjna — 
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ay wznowieniu sesi. 


Rzadko kiedy zbiera się Sejm 
w takiem podnieceniu umysłów, jak 
Checnie. Wprawdzie dłuższe ferje 
wakacyjne zawsze ujemnie oddzia- 
lvwały na nastroje poselskie i uspo- 
sabiały je raczej pesymistycznie 
{jako że praca jedynie daje czło- 
wiekowi pogodę ducha, gdy leni- 
stwo ją odbiera), ale w tym roku 
owo napięcie nerwów jest silniej- 


sze, aniżeli zazwyczaj. 
Powiedzmy otwarcie, iż jest 
ono wyiłumaczalne i byłoby po- 


niekąd dziwne, gdyby go nie było. 
Trudności w położeniu gospodar- 
czem i politycznem są tak wielkie, 
że wszelki stan podniecenia |Jest 
zrozumiały. 

Zbyt daleko  doprowadziłyby 
nas rozsitząsania przyczyn obe- 
crego kryzysu. Bez kwestji do- 
hrzeby było nad niemi się zasta- 
nowić i Umówić je: będzie ta 
można uczynić z okazji dyskusji 
rudżetowej, w której stan ten za- 
rewne wszechstronne znajdzie 0- 
s wietlenie. Chodzi nam na razie-m 
zjawiska najbardziej się narzuca- 
jace jako konsekwencje wspóicze* 
snepo stanu rzeczy. A 

Położenie jest nader poważne 
i politycznie i gospodarczo. Ova 
te zjawiska są bezpośrednio z sobą 
związane. A 

Nie wiadomo, co nam przynie- 
sie Locarno. Nam jako Polsce *t 
nam jako części Europy. Czy istos 
tnie ono zainauguruje okres pokoju 
irwałego i doprowadzi do odpręże- 
nia, Czy też je zwiększy? 

Locarno obije się bardzo po- 
ważnie ! na życiu gospodarczeni. 
Nie zapominajmy, iż nie tylko my 
jesteśmy w kłopotach gospodar- 
czych. Przeżywa je cały świat, a 
przedewszystkiem cala Europa, Po 
łożenie np. w tak bogatej Angliji, 
nie mówiąc luż o Francji, jest o 
wiele poważniejsze aniżeli w Pol- 
sce. Wszyscy patrzą na wuja Sama, 
bo on tylko jest śpichierzem dla 
Europy ! dla wszysikich. Ale pie 
mądz lubi pokój ! wrażliwy jest 
szczególnie na każde trzęsawisko. 
A rakiem jest obecnie Europa. Stąd 
też wu] Sam, choćby rad dobrze 
ulokować swe dolary i zwiększać 
majątek, trzyma się za kieszeń, 
jest skąpy, pyta ciagle: co dalej 
będzie, kiedy Się nareszcie wszy- 
siku uspokoi?... Dlatego też bardzo 
bacznie będzie się przyglądał kon- 
ierencjom w sali sądu przysięgłych 
małego miasteczka szwajcarskiego. 

Jo są bardzo poważne czyn- 
niki polityczuo guspodarcze, które 
dla nas poslada;ą pierwszorzędne 
znaczenie. Kardynalnym warunkiem 
naszego otrząśnięcia się z klopo- 
low eSt uzyskanie dużej pożyczki 
zagranicznej, a te] nam może uzy- 
caye tylko Ameryka, Wszelke 1a- 
chuby na Angiję czy inne panstwo, 
są nieuzasadnione. 

A teraz nasze stosunki 
liczne. 

Gdy się ocenia położenie z 
Czynnikami gospodarczynn, Io SIĘ 
mowi u programie działania, o po- 
siulatach, O błędach, o środkach 
uapiawy. |eśli się jeno zejdzie na 
wien parlamentarny, to niestety 
wiele zjawisk ocenia się tam pod 
kątem widzenia interesów polity- 
Cznych, interesów partj, a nawet 
pod kątem wiasnych ambicji. 

Gdy się obecnie z kim spotka, 
10 pierwsze pytanie, jakie przybyły 


specy- 


6 października 1925 roka. 


rzuca, brzmi: Czy będzie przesi- 
lenie? Grabski się utrzyma? 

Rzadziej się mówi, rzadziej się 
pyla, czy mamy program wyjścia 
z syluacji? 

Dia społeczeństwa i dla spra- 
wy jest poniekąd rzeczą obojętną, 
czy ma być X, czy Y; wiele ga 
więcej interesuje, czy program jest, 
czy jest on wykonalny, czy zapo- 
biega on trudnościom i je usuwa. 

Takie postawienie sprawy jest 
rzeczą znacznie dla państwa ko- 
rzysiniejszą 1 stanowi większe ula- 
twienie w poszukiwaniu sposobów 
przezwyciężenia trudności. 


Sejm będzie obecnie musiał | 


zdać egzamin, czy stronnictwa, czy 
kluby, czy on sam jest zdolny uj- 
mować zagadnienia najkapitalnie|- 
sze dla państwa pod kątem uży- 
teczności publicznej i państwowej, 
czy też wezmą w nim górę ambi- 
cje i względziki. 

Bo rzecz się nie rozgrywa by- 
najmniej o to, czy się Grabski u- 
trzyma czy też nie, iecz o to, czy 
mamy w sobie poddostatkiem sił 
do zmożenia przesilenia, czy mamy 
w sobie wiarę we własne zasoby 
pracy, inteligencji, poczucia obo- 


wiązku, samozaparcia się, czy 
też nie. 

H. W. 
ae» 


Niebezpieczeństwa wojny. 


Od kliku tygodni grožba nowej woj- 
ny wisi nad światem. 

Zródłem jej stać slę może łatwo za- 
targ angielsko-turecki o Mossuł. 

Dużo mówi się dzisiaj a Mossulu. 

Niedaleko Bagdadu, na ziemi mezo- 
potamakiej, znajduje się miasto Mossul 
Oraz kraina tej samej nazwy. 

Kraj rza od północy graniczy z Tur- 
€ją, a na południu z królestwem Iraku, 
kiórego król (emir) Fajsal panuje w Bag- 
dadzie, na ziemiach, straconych przez Tur- 
cję Podczas wojny światowej i zaaj- 
dujących się obecnie pod mandatem 
Angiił. 

Na zachodzie Mossul graniczy z ad- 
ministtowaną przez Francuzów Syrją, a 
na wschodzie z Persją. 

Cały ten obszar, poczynając od Bag- 
dadu, poprzez Mossul i aż da Teheranu, 
stanowi źródło niezawernie glębokich, nie- 
mal zupelnie niewyzyskanych, bogactw 
naftowych. 

Ceniram tej nafto wej „zlemi obieca- 
nej“ znajduje się w Mosaulu 

Tutaj spoczywa ognisko mezapo 
tamsko-perskich pól nafluwych, ciąRna- 
cych się na ogromnej prźesirzeni ad za 
toki Perskiej do morza Kaspijsciego. 

Anglicy łakomem okiem spoglądają 
ra te źródia bogactw mineralnych, drze- 
miących w głębiach ziemi mossuiskiej. 

Produkcja naliowa Angli, ściślej 
mówiąc — imperium brytyjskiego — za- 
dziwia swoją 6zCzupiością w porówna- 
miu z produkcją innych państw przemy- 
słowych. 

Dość powled ieć, że Anglja znajduje 
Bię na sódmem miejscu w szeregu państw. 
produkujących nattę. 


Pierwsze miejsce zajmują St Zje- 
dnoczone, drugie Meksyk, trzecie Rosja, 
następnie idzie Peraja, Rumunja, Holan- 


dja ı potein dopierv Anglije. 

Polska produkuje prawie tyleł nafly, 
co Anglja, a ileż tu nalty potrzebuje An- 
flia, a ile Polska% 

Anglia posiada wprawdzie koncesję 
nafiuwą w Persji, gdzie działa angielskie 
tow. akc. Anglo-Persian Oil C-o, nie na* 
leży jednak zapomicać, że te źródła stav 
nowią własność Jeheranu 1 Anglicy ma- 
ją tylko koncesję na koicystamie z tych 
bogactw: koncesję, nawiasem mówiąc, 
dość dtogą. 

W związku z tuchem narodowym w 
Persji, który parę lat temu doprowadził 
Persów do zupełuej niepodległości. An- 
glicy obawiają się o swoją koncesję. 


Riza-han, żelazay dyktator miodej 
Persji, zupeinie oczyści. swój kraj od 
„op'ekunów* angielskicn | rosyjskica 


Parę lat temu armia aagielska musiała 
opuścić Persję paludniową. a bolszewi- 
cy wynieśli się z Persji północnej, 

Ruch narodowy wśród Persów ro- 
śnie i niewiadomo, jax to leszcze będzie 
z tą angielską koncesją nahową. 

Anglia, spragolona nafiy | zagrożona 
na złemi szacha, rzuca łakome spojrzenia 
na bogate pola mossulskie, 

Dziś Mossul nie należy do nikago. 

Traktat tozański, który zakończył 
wojnę między «emalistami a ententą, po- 
zostawił sprawę Mossulu w zawieszeniu 

Podczas konferencji w Lozaanie de- 
legat Turcji lsmet- pasza, teo sam Ismet, 
który rozgromii Ureków pod Kara Hise 
sarem i odebrał im Smyraę, stawiat się 
bardzo ostro i groził zerwaniem konfe- 
rencji. 

Postanowiono więc pozostawić spra- 
wę Mossulu w zawieszeniu. 

Podpisano traktai, 4aznaczając, że 
sprawa ta zostanie uregulowaną przez 
specjalną konferencję angielsko turecką. 
Udyby ta konferencja mie coprowadziia 
do porozumienia, sprawa Mossulu jniał a 
pójść ma zielony stól Rady Ligi Narodów. 

Konfereucja aagielsko-turecka zeora- 
ła sę ua wiosnę 1024 r, w Konstanty- 
mopolu i nie dala zadpegu wyniku, 

źagrzauy zwycięstwem nad Grekami 
Kemal-pasza ule chciał słyszeć o odda: 
niu Mossulu Anglikom 

loto jesteśmy świadkami. jak Rada 
Ligi Narodów prawie dwa lata wałkuje 
sprawę mossulską. 

Jest rzeczą uczywisią, że Auglja nie 
ma istotnych praw da Mosulu. 

Żamitszkujący ten kraj Kurdowie i 
Turcy nie życzą sobie zupełnie panowa- 
ma Johna Bulla ant emira Faisala. 

Deputowani z Mossuiu zasiadają w 
parldlneuCie republiki tureckiej w Ango- 
rze | czekają chwili, gdy kraj ich pawró- 
cı na iono ojczyzny. 

Zdając sobie sprawę < tego stanu 
fzeCzy, Tząd Kemata zaproponowal Lidze, 
aby <4fządziła plebiscyt na spornym 
obszalś«, 

Nic jakoś nie słychać a tym plebi- 
scycle... 

Teudoo przewidzieć jax rada Ligi 
Narodów ostatecznie rozstrzygnie tę spra- 
wę. jedno jest dla nas pewue: ]eżeli ra= 
da Ligi nie rozstrzygnie tego sporu na 
korzyść iurcji, to Kemal zabierze go 
szablą. A Aaglja ze swej strony uaJew- 
no nie zreżyguuje z Mossulu A 

Stąd płynie niebezpieczeństwo nowej 
wojny na Biiskiim Wscnodzie. 


R. W. 
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Europa OrANAWATA 


Hasio — Azja ula Azjatów — 
zyskuje coraz bardziej na sile w naj- 
rozmajtszych swych odmianach naro- 
dowościawych. 

Jeśli niema jeszcze wśród przy- 
wódców ruchu -atyeuropejakiego w 
Azji rywala pacytiaty europejskiego 
hr Coudenhoze-Koilergi, kióryby wy- 
wyzszając się ponad basla takie jak: 
„Lbiny dia Cninczyków*, „lodje dla 
Hindusów” erc., rzuci w ubieg hasio 
zjednoczenia Azji rowaoznaczne ha- 
siu zjeduwyzen:a Eurapy, jazie pro 


iesi grer sataa, 


teaieocją ogólną wszystkicu prądów 
nurtujących ladje, Chiny, Afganistan, 
czy lndochiny, jest odseperowanie 
się ad Europy | zerwanie węzłów 
zależności od poszczególnych mo- 
caratw uuropejskich, panu ących na 
niezmierzonych obszarach Hindoata- 
nu, lankinu, Anoamu. 

latniene tyca prądów odczuwa i 
reaguje na Die najczujej W, Brytania, 
które, presuge | wladzę w Azji ra- 
prezentuje 105000 Anglików, trzyma- 
jących straz łaj (aaagesem :! ladu- 


paguje hr. Coudenhcve — to jedna 4seg, u północno-zachodniej i północ: 


na-wachodniej granicy. 

Odczuwa ja też, choć w slab- 
szym stopniu, Francja, której kalonjo 
i protektoraty indochińskie poczyna- 
ją się burzyć i manifestują awe nie- 
zadowolenie. 

Indje angielskie dawno już? pod- 
minowane sẹ przez ruch autonomicze 
ay i niepodległościowy. Mniej moża 
groźny narazie ruch antanamiczny 
ma na czele przywódcę o wybitnej 
inteligencji, enropejskiem wy kaztał- 
ceniu — Mahatmę Gandhi. 

Gandhi, którego wpływ na masy 
jest olbrzymi, niebezpieczniejszy jest 
może w konsekwencji dla Anglików, 
ntz inni przywódcy, propagujący ha- 
zła powstaniowe | konapirujący z 
obcemi potencjami. 

Gandhi bowiem walczy z wply- 
wami Eurapy i z materjalną jej prze- 
wagą argumentami zaczerpniętymi za 
skarbca krytyki eoropejakiej. Poału< 
gując się całym arsenałem dowodów 
dostarczanych pazes wojnę eurapej= 
aka, w której lndje, jak i inne ko» 
lonje azjatyckie afrykańskie brały 
czynny udział, dochodzi Gandht da 
wnloskn, że cywilizacja europejska 
w obecnym jej stanie jest wrogiem 
ludzkości i ustępuje znacznie buma- 
nitarnej cywilizacji Wachodu. 

W dzienoiku „Młade lndje*, wy- 
dawanym przez siebie, pisze w roku 
1922 Gandhi co następuje: 

Jestem: przekonany, iż Europa 
dzisiejsza opanowana jest przoz Sza- 
tana. Europa jest chrzeńcjańską tyl- 
ko z nazwy. lstotnym jej kultem jest 
kult Mamona*. 

1 dalej. „Wojna wykazała jak 
nle można lepiej sataniczny charak- 
ter cywilizacji, którą się pyszni Eu- 
ropa, Motywem każdego czynu wy- 
stępnego, jest chęć zysku wbrew 
wszystkiemu, co się mówi lub pisza 
o tem  Anglja depcze uczucia rell- 
gijne I narodowe ladji, pad pretek- 
stem hasła o atanowieniu ludów o 
własnym losle narzuca awój protek- 
torat Mezopotamii—bo dąży do opa- 
nowania terenów naftodajnych. Fran- 
cja pod pretekstem mandatn dąży da 
podboju Syril. Przeciw toj właśnie 
koalicji ciemnych sił, walczą fndje, 
stosując metodę bojkotu i abaty- 
nencji*. 

Obok Gandhiego na terenie Indji 
działają też przywódcy muzułmanów 
induskich, których zwarta masa w 
Pendżable liczy przeszło 80 miljonów. 
Tam zoów rozgłośnem echem rozle- 
gaja wszystkie perypetje konfliktów 
w Małej Azji, Arabjl na pobrzażu 
północnej Afryki. 

-< Od Gibraltaru do Kalkuty bieży 
czerwona nić |lalamu, wiążąca w je- 
dną całość wszystkie szczepy. 

Na tem to tle, wśród rozbrzmie- 
wających coraz częściej wersji a kon- 
struowaniu bloku eurapajskiego, któ: 
ryby z Aoglją na czale stanowić 
miał reasakuracię władzy angielskiej 
i poaładłości W. Brytanji na Wscho- 
dzie azjatyckiin, zarysowuje się wy- 
razisto akcja Chin. 

Jsk danaszą depesze, da Maskwy 
przyjechała na pobyt miesięczny mi- 
aja wojskowa chińska wysłane przez 
marszalku Feuga. 

Zadaniem misji gen. Fenga jest 
zbadanie stanu gospodarczego Rosji. 
Na czele misji atoi szef sztabu armii 
marszałka Fenga. 

Tyle depesza w auchem brzmie- 
otu, 

Jednocześnie zaś prawie z przy- 
jazdem misji, odbyło się w Moskwie 
uroczyste otwarcie uniweraytetu chiń- 
skiego, da którego zapisalo się już 
2,000 studentów Chińczyków. 

Rektorem uniweraytetu obrany 
został Karol Radek. £ 

Obie te wiadomości tłumaczą 
znaczenie, jakle abecnie przypisuje 
Rosja kwestjom azjatyckim. Zajraj 
resowanie sẹ Rosji temi kweatjami 
wynika z bliakiego je| sąsiedztwa 2 


Chinami, lndjami, Aiganistanem, a 
fednocześnie z obrota rzeczy w tych 
krajach. 


Szeregując wszystkie te dana i 
rozpatrując wzajemną zalażnońć o- 
statnich poaunięć politycznych na 
szachownicy dyplomacji europejakiej, 
można dojść do wniosku, iż poczyna 
się jakby sprawdzać teorja hr. Cou- 
denhove-Kolergi o froncie eurazyj- 
szim t. je rasyjako-azjatyckim, 


4. 


MIGAWKI. 


Wieszcz i premier. 


Przed pomnikiem Mickiewicza w 
Warszawie. Wieszcz amutnym okiem 
spogląda na unłeruchomione fabryki, ar- 
mie hazrobotnych, zubożałe | obarczone 
podatkami knpiectwo, wzburzone zie- 
miaństwo, przymierającą głodem inteli- 
gencję | wynędzniałe chłopstwa. 

Zbliża się wolnym kroklem Premier. 

Wlaasez  „Ołacho wszędzie, 

pasto wszędzie 
co ta będzię co ta będzie? IL. 

Premier. Widzę, że Wieszcz na 
stare lata zrobił się defetystą Widzi 
wszystko w ciemnych barwach | szerzy 
zwatpienie. Tea romaalyzm dentystyczny 
podrywa zaufanie do istaiejącego porząd- 
ku (h, echo) waluty.. Potrafię rozprawić 
się £ szerzycielami niewlary | głosiciela- 
mi wiadomości, mogących wywołać nien o- 
ké pnblicznyl.. Ta pachnia naragrafem 
263 kodeksu karnego modci Wieszczu |... 

Wienecz. „Dalej z posad bryła 

świata 

Prumjer. Hal he! hel.. Nikogo 
g poaady dobrodziej tak łatwo nie ruszyl. 
Każda redukcja wywołoja atak zalntere- 
sowanego klobot. Jadili Wieszcz sądzi, 
ża 1 ja euiąpią tak prędko e nosady, to 


się myli. Zostanę — i basta!... 
Wieszcz Młodości, -podaj mi 
skrzydła! 
Niech nad martwym wzlecę 
światem 


w rajską dziedzinę ułudy 
kędy zapał tworzy tudy 
nowóści potrząsa kwiatem 
| obleka nadzieje w złote 
malowidła. 
Premjar. Wieszcz nię zabawia w 
w iroajęl. wa nadzieję aa pożyczkę 
zagraniczną złotemi maiowidłamil... Znam 
sią na tych ategorjachI.. 
Waasżem ..Martwe anasz prawdy 
nieznana dla tudu|. 
Pramjer „Martwe prawdyl*.. 
Odrazn przypuatczałem. że wieszcz za- 
stał przekaptowany na stronę Michal- 
skiego, który zarzaca mi, IŻ jestem teo- 
retykieam | doktryseremi. Lud  molch 
prawd nie knaf?.. Hol hot. „Pan Tadeusz" 
sympatyznje z Witosem. 
Wiesze z Widzisz wiał w proszku, 
w każdej gwiazd iaklerce 
Nie z orawd Żywych, 
nie Gbaczysz cndul. 
Premier. Cudu! Cuda! W XX 
wieku niema żadnych cudówi. Są po- 
datki, monopole, pożyczki... Są ekanoae | 
które wszystko ośwletlają na różowo, 
Sq znufani urzędnicy, którzy kręcą I prze- 
kręcająl. Chciałbym zobaczyć, czy w 
obecnej sytuacji Michalski zepcbnąłby 
dolara na 5.181 półł. Nie — cudów 
niemal, 
Wieszcz. „.Miej serce ! patrzaj 
w nercel. 
Premier. ..Ładułebym wycią- 
dat.. gdybym patrzał w serce... la patrzę 
tylka w kieszeńl. Podatki, podatki, mości 
detetysto i romantykuł. A właściwie co 
iu będę z Wieszczem dlużej rozorawiał- 
My się nigdy nie dogadamyl-. Przystę- 
puję wobec tega odraza do rzeczy. Jak 
Wieszczowi wiadomo, ziemianie uważają 
za prawdziwego twórcę „Dziadów“, nie 
Wieszcza, lecz male. Wobec tego pro- 
ponują Wleszczawi, aby opuścił to miel- 
sce, klóre obecnie zajmuje, a fa tu stanę. 
Czy Wieszcz się zgadza? 
Wleszcz. Niek. 
Premjer. Dlaczego? 
Wieszcz. „Boję się, 
łe mnie przetopisz na Bilan. 


Nabycie pałacu Schóna 


przez rząd. 


(6) W obecności rejenta p. Rajko- 
wskiego został wczoraj podpisany akt 
sprzedaży pałacu Szkóta, w którym się 
miesci sąd Okręgowy. Pałac ten wraz 
z parkiem zakupiło Mia. sprawiedj|waści 
za 406000 zł. 

Axl został podpisany z jednej atro- 
ny przez p. Wtadzimierza Schó ia, przed- 
siawiciela tirmy C. ŚcHód, z dtuglej 
zad przez preżeśa Sądu Okręgowego w 
Sosnowcu, Feliksa Opęchówakiego, dzię- 
kl którego usilnym siaraniom jeden z 
najpiękniejszych gmachów w Zagłębiu 


Prem|erze, 


ś« G uaździermtka 1025 roku. 


przeszedł'na własność 

stosunkowo bardzo niską. 
Jednocześnie nie można pominąć 

mllczentem i obywatelskiego stanowiska 


rządu za cenę 


Ne. 227. 


fiimy C. G. Schða, 
dogodne warunki 
przejście pałacu 


która proponując 
kupna, umożliwiła 
ma wlasność państwa. 


Z Rady miejskiej w Będzinie. 


Wczoraj adbyła się trzecie z ko- 
lei posiedzenia nowej Rady miejskiej 
w Będainie pod przewodnictwem pra- 
zasa p. F. Zebrowskiego. Porządek 
obrad obejmował wybór prezydenta 
miasta i jego zastępcy, nic też dziw- 
nego, iż z uwagi na apecyficzne wa- 
runki lokalne, « przedawszystkiem za 
względu na sytuację, jaka wytworzyła 
mię po po przedniem posiedzeniu 
Rady, zebranie wczorajsze budziło 
ogólne zaciekawienie. 

Niestety, nowa Rada zrobiła 
wszystkim zawód, gdy bowiem pa o- 
mówieniu i uzupsłaleniu porządku 
dziennego obrad, pizystąpiono do 
wyboru prezydenta miasta, okazało 


aig, iż w tak ważnej sprawie nia by- 
ło porozumienia między ugrupowa- 
niami polakiemi, w wynikn czego p. 
A. Michael otrzymał głosów 15, czy- 
H głosy Zjedn. Polak. i P,P.S., nato- 
miast ugrupowanie żydowskia i So- 
ldarność robotnioza addaly kartki 
putte, czyli głosów 17. 

W rezultacie Solidarność rabo- 
tuicza postawiła wniosek, aby posie- 
dzenie w taj sprawić odłożyć gó po- 
miedziałru przyszłego tygodnia, co 
poparły pozostałe ugrupowania pol- 
skie. 

Szczagółlawe sprawozdanie z po- 
siedzenia zamieścimy w numerse na- 
atępnym. 


Kronika Zagłębia. 


KALENDARZYK. 


Dziś Brunona w. 
6 jutro Marka, Justyny p. 
Wach słońca 6.10 
Wtorek Zach, « 525 


Z TEATRU. 


Dziś ujrzymy światowej sławy piosen 
karga Aleksandra Wertyńskiego, amtora 
umętnych „Piosenek pierrata*, które <iaszą 
sig olbrzymiem powodzeniem u nas i za- 
granicą Publiczność nosnowiecka niewątpli- 
wie skorzysta z jedynego występu świetne- 
go artysty i zapolni salg po brzegi. Poczę- 


tok godz. £,10 
Dwa wieczory operetkowe świetnej pri- 


madonny Kazimiery Niewisrows w ato- 
czeniu swojego zespolu, odbędą się w nad- 
chodzący czwartek, dnia £ i w piątek 9-go 
października b. r. 


Samopomoc młodzieży akademickiej 


W związku z przygotowanym 
„tygodniem akademika" wspomnieć 
wypada o samopomocy, która robi 
znaczne post . 

z WEJACLOWEH środków Rada na- 
czela pomocy młodzieży akademic- 
kie] wybudowała dwa wielkie domy 
akademickie przy ulicy Grójeckiej 39, 
oraz dom dla studentek przy ul Gór- 
nóśląskiej. W Krakowie jeden dom 
akademicki już ukończono, drugi — 
w budowie. Toż samo we Lwowie. 

Dalej w Zakopanem odnowiono 
„dom zdrowia”, z którego korzysta 
750 osób oraz podjęto budowę kolo- 
nji nad morzem. 

Kuchnie akademickie wydają o- 
blady po 80 gr. i kolacje po 60 gro- 
azy. Na cel ten potrzebne aą jednak 
jeszcze znaczne fradki, liczba ku. 
chen bowiem jest niewystarczająca 

Ze stypendjów korzyała do 1,500 
studentów. Otrzymują oni przeszło 
100 zł. miesięcznie. 

Wpływy na wyżej wymienione 
cele płyną ze akładek studentów (po 
70 zł. rocznie), z pomocy rządowej, 
wynoszącej 1,500,000 zł. rocznie oraz 
z corocznych „tygodni akademika*. 
W r. z. np. tydzień dał 350,000 zł. 

„Tydzień akademika“ w rb. będzie 
miał charakter ogólnokrajowej akcji 
społecznej. Żłożą się nań: zbiórka 
doraźna, jednanie członków  „Koł 
przyjaciół akademika", loterja fanto- 
wa oraz imprezy propagandowa. 

Mamy nadzieję, że społeczeństwo 
poprze podjętą przez młodzież aka- 
demicką samopomoc i pomoże do 
wykończenia bndowy domów akade- 
mickich oraz powiększenia liczby sty- 
peńdjów. 

W aprawie „tygodnia akademic- 
kisgo"została wczoraj w Sosnowcu 
zwołane posiedzenie specjalnego ko- 
mitetu. Szczegóły podamy jutro. 


W sprawie pożyczki dla Grodźca. 


Akcja uzyskania potyczki reądo- 
wej budowlanej trwa w zym olą- 
gu. Sprawą kredytów zainteresował 
alẹ bardzo p. starosta Trzciński, któ- 
ry osobidcie będąc w Warszawie, po- 
ruszył ją w Banku Gasp. Krajowego. 
Uzyskanie pożyczek budowlanych na- 
trafia ną ogromna tradnońci secze- 
gólnie dla wai, gdyż ustawa o roz- 
budowie missat, jaką Sejm uchwalił, 
nie obejmuje nietylko wat ala i osad 
przemysłowych. Z tej racji możli- 
wem było by uzyskanie kredytu bu- 
dawianego tylko z funduszu komu- 
nałnego, którym Bank dysponuje. 

Komitet budowlany nie traci na- 
dziel, że choć akcja ta bardza długo 
się wlecze, bo już blisko pół roku, 
to jednak przy poparciu tej aprawy 
przez p. starostą i posłów w Sejmie, 
kredyt będzie ozyskany. 


Z Narodowej Organizacji Kobiet. 


Dziś, o godz. ? i pół wieczorem, 
odbędzie się na plebsnji w Soańow« 
cu zebranie członkiń N. O. K. na 
które zarząd zaprasza  wazystkie 
członkinie. 


Z wiecu poselskiego w Dąbrowie. ` 


Stosownie do zapowiedzi adbyła 
się w ubiegłą niedzielę w Resursie 
dąbrowskiej Hczna zebranie, zwołane 
przez miejscowe koło Z. L.-N. 

Zebranie zagaił prezes kola Z 
L.-N., p. inż. Stadnicki, poczem udzie- 
dzielił głosu posłowi dr. Falkowakie- 
mu, który z właściwą sobie awadą 
omawiał zagadnienia gospodarcze 
państwa, wykazując przyczyny prza- 
żywanego kryzysu i skutki tegoż. 
astępnie zabrał głos poseł K. 
Wierczak, poddając w dwugodainoem 
przemówieniu szczegółowej analizie 
sytuację polityczną, ekonomiczną i ga- 
apodarczą kraju, omawiając wszelkie 
cechy dodatnia i ujemne tych zjawisk, 
oraz podkreślając dodatnie pasunię- 
cia naszej polityki na arenie między- 
narodawej. 

Na zakończenie wiecu przema- 
wiał prezes „Pracy Polskie, p. inż. 
j. Rażniewski, zaznajamiając zabranych 
z celami i zadaniami tej organizacji, 
wykazując konieczność uruchomienia 
tego rodzaju organizacji, która nie 
szkodliwą walką i bezsensowną de- 
magogją, lecz zgodną wapółpracą 
dążyć będzie do poprawy warunków 
i stosunków, czerpiąc wzory z do- 
świadczeń naukowe] organizacji pracy. 

Wazystkim mówcom licznie ze- 
brana publiczność dziękowała rzęni- 
stymi oklaskami, przed zamknięciem 
zań zebrania p. inż. Stadnicki padzię- 
kowal prelegantom 4a wygłóazenie 
tak ciekawych i pożytaczhych wiada- 
mości, poczem zwrócił się z apelem 
dó zetranych, zapraszając ich dò od- 
wiedzania lokalu Z L.-N., otwartego 
codziennie wieczorem, a gdzie w każ- 


dą niedzielę w godzinach popołudnio* 


wych odbywają się ciekawa pogadanki. 


Organizacyjne zebranłe Komitetu 
Ratunkowego. 


Przed paru miesiącami Okręgowy 
Komitet Ratunkowy wydał odezwę do 
spoleczeństwa, zachęcającą do organizo- 
nia lokalnych komlietów. Do tej pory 
takiego lokalnego komitatu niema. 

W celu zorganizowania Komiteta so- 
snowieckiego odbędzie się zebrania na 
plebanji we wtorek, dn. Ô b, m. a godzi- 
nie 8 wieczorem, 


Dodatkowe zajęcia nauczycieli, 


Władze ackolne otrzymały okólnik 
w aprawie prywatnych zajęć nauczyciel 
szkól powszechnych. 

a prywalie aającla  mauczyciele 
muszą posiadać zezwolenie władzy prre- 
łołonej I od orzeczenia idapektora szkol- 
nego możliwa jest odwołanie tylka do 
kuratorjum. 


Lustracja straży pożarnych. 


(a) W niedzielę odbyła się lu- 
atracja atraży ogn. ochota. miej- 
skiej w Gradżcu przez, inatruktora 
Sejmiku będzińskiego p. Fochmana, 
gdzie cie! włada aamorzą- 
dawych miał możność przekonać mię 
nmaocznia a potrzebach tej straży, oraz 
o wyaiłkach i dotychczasowej inten- 
sywnej pracy nowego zarząda. Po- 
dabno Sejmik obiecał udzielić atraży 
miejskiej zapomogi w postaci 200 
mtr. węża, gdyż jak sią przy lustra- 
cji okazało — atraż ta posiada gale- 
dwie 12 mtr. węża zdatnego do n- 
żytku, co jak na waronki tutejsze 
jest ntanowcza mało. 

Po ziuatrowaoiu atr. aga. tow, 
Solvay w Grodźcu, lustrator udał się 
iż z w Rogoźniku i Bobrowni- 

ach. 


Liga „Niezapominajka“ w Orodźeu 


(a) Działalność „Ligi niezapomi- 
najki”, ti pożytecznej dla na- 
prawy naszych unków gospodar- 
caych | urównaważenia bilansan han- 
dławega Polaki instytucji apołacznej, 
abjąła już I Grodziec. 

Jak wiadomo, „Niezapominajka“, 
pracuje w kierunku uswiadomiania 
narodu o zgubnych dla krajn akot. 
kach żabywańia I eprawadzania to- 
warów zagranicznych. 

Zapiay na człanke tigi rzyj- 
muje apteka p. Czesława Koaaako- 
wakiego w Grodźca. 


Przegląd dorożek samochodowych 
(6) Wczoraj specjalaa komisja do- 


konata w Sosnowcu przegląda  dorożek 
samochodowych. Z pośród 15 dorożek 
tylko 5 2akwalif <owano, jako mogące 


kursować po mieście. Pray pozostałych 
dorożkach będą musiały być dokogane 
różne poprawki. 


Pokrzywdzony Sielec, 


(é) Wszystkie autobusy, adąłające z 
Sosnowca do Będzina. kierowane są na 
Pogoń. Nikt z orzedsięblorców autobu- 
sowych nie wpadłna pornysi udogodale 
nla komunikacji z Slelcem Obywatele 
sleleccy nalzupatniej ałusznie skarżą się 
na ta i domagają sęod władz, by sora: 
wę tę odpowiednio ucegulowały. Staro- 
stwo, od którego jest zależae regulowa- 
me ruchu autobusowego. niewątpliwie nie 
będzie głuche na sluszne pretensje oby- 
watell sieleckich, niegorszych od miesz- 
kańców Pogoni. 


Kurz na jezdni. 


(é) Na jezdai uf. 3 maja przy cer- 
kwi w Sosnowcu od dluższego czasu le- 
ży gruba warstwa kurtu, a nikt nie uwa- 
ła za swój obowiązek zamiatania ulicy. 
Dozór cerkwi tlumaczy się, że jest to 
skutek skierowania ruchu kołowego 
przez hałdy, skąd przeńoszą się tamany 
kurzu. Magistrat zamierzai podobno prze” 
prowadzić tymczasową ragulację ulicy 
przez hałdy. Nie wiadamo, diacaego te- 
go dotąd nie arobii. 


Podziękowanie. 


Nioleiszem składamy serdeczne 


„Bóg zapłać“ za dary w naturze 1 go” 


=z wano wav 


Nr. 227 


tówce na rzecz kuchni dla dzieci bez- 
Tobotnych na Dębowej Górze, zloto- 
ne łaskawie w pierwszym kwartale 
jej O BSE 

zerwonemu Krzyżowi za cukier 
(16 kg.) i kawę (26 kg.) p. Zieleńcawi 
(Hale Rozwoju), za makaron (7 i pół 
kg) pp. urzędnikom firmy Siemens 
za akładkę miesięczną da dn. 1 paź- 
dziernika 1925 r. razem 131 zł. 

Panom urzędnikom firmy „Wal- 
cownia Hr. Renard" za jednorazową 
akładkę zł. 03,50. 

Panom urzędnikom firmy „W. 
Fitzner i K. Gamper" za jednorszo- 
wą akładkę 50 zł, 

Z poważaniem 
Komitet Ratunkowy 
Oddział na Dębowej Górza, 


Oświata pozaszkolna w Grodżźcu. 


(s) Ludność robotnicza zamiesz- 
kująca dzielnicę przemysłową Gradż- 
ca aapytuja za Aa m pośrednic- 
twem, dlaczego kursa wieczorowe dla 
dorosłych urządzone są tylko przy 
azkole Nr. 1 (gromadzkie]) i nie or- 
ganlizuje alg równoległych = kursów 
przy azkole powszecbnej Nr. 2 (da- 
wniej Towarzystwa (iradzieckiega), 
gdzia irekwencja bylaby znacznie 
większa, a przytem pomieszczenia ł 
urządzenia tej azkoły odpowiadałyby 
więcej celowi. 


i Omal nie katastroła samochodowa. 


(3) W sobotę a godzinie 6 wio- 
czerem autobus, kuraujący pomiędzy 
Grodścem a Będzinam wpadł na par- 
kaa murowany ogrodu państwa Skar- 
bińskich pray kop. Gradaieckiega 
Tow., Na szcząście tym razem oba- 


azio się box naatępstw poważnie|- 
asych í „Re z ludżmi, gdyż 
b 


szkody 


pusty, a 
da 


aamocbód 


a 

chcial ominąć, przez co s% 
jezdni al na trotuar, a następnie 
wpadł na parkan, 


Kradziaż garderoby. 

w FACT inż. Szuraka db- 
konano amiałej kradziaty, bo w biały 
daień, złodziej dostal sią do miesz- 
kania | akrad! garderobę wartości 1 
tya. złotych. 


Wisielec. 


W Milowicach powiesił się niejaki 
Andrzej Kocel Desperat przed dokona- 
niem samobójstwa wypił pół butelki 
wódki, poczem powiesii się na klamce, 
prawie siedząc. Przyczyną samobójstwa 
nmiestaski domowa. 


=Mamnm 


CO ZOZLWE LAA S E E E SARAH 
RZEZ EC ZEE APC BC 


: Ze sportu. 


~ „Swit*—„Hakoach* I : 1 (0 : 0) 


- Powyższe zawody o mistrzostwo kl. 
a B odbyły się w Będalnie. Gra przy lek- 
s kiej przewadze „Świtu*, gdzie j ednak 
4 atak mie umiai! wykorzysiać kilku sytu- 
. acji podbiamkowych. Dla „Świiu” strzelił 


gola lewy iącznik, dla „Hakoacnu* Si- 
wek | (a jedenastki) frzy minuty prżed 
końcem. Najlepsi na bolaku bramkarze, 
Sędzia p. Śeidner s Krakowa dobry, 
miedopuszczał do ostrej gry 


Poprawił sobie. 


Pan Fafuła, choć niedawno do- 
piero śmierć zabrała mu żonę słynną 
w całaj okolicy Kaantyppę, niedługo 
potem ożenił się poraz drugi. 

— Słuch aiuła — mówi mu 
ago dobry przyjaciel — już cl 
tamta żona życie zamieniła w plakło, 
u mime taga nie nabrałeś rozumu 
Śmialbym się, gdyby tak twoja 
pierwaza żona watała z grobu... 

— Niech ją Pan Bóg uchowa! 
Herod z niaj był, ale moja druga 
Żona inžhv jej dała radę. 
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„l SKRA" — wtorek 6 naździernika 1925 roku. 
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Gospodarka drogowa samorząłów powiatowych 


w woj. Kieleckiem. 


Za czasów b. rządu zaborczego 
drogi bite koława w Królestwie Kon- 
gresowem przedstawiały wyjątkowo 
małą sieć w porównaniu z siecią tych 
samych dróg w zaborze pruskim i 
austrjackim. Za wyjątkiem kilkn za- 
ledwie głównych magistrali, utrzymy- 
wanych nalażycie, reszta dróg bitych 
była traktowana po macoszemn (pra- 
mdopadobnie ze względów atategi- 
cznych) i z roku na rak niazczała, 
Stan taki trwał do czssu wojny euro- 
pejskiej, w czanie której oknpanci 
przystąpili wprawdzie do gwalta- 
wnej naprawy i budowy dróg bitych 


na terenie Kongresówki, roboty ta 
jednak były prowadzone przeważnie 
dorywczo, bez jakiegokolwiek pro- 


gramu, przez ludzi zazwyczaj niefa- 
chawych i pa więkaze| części bez 
przygotowanych uprzednio atudjów i 
planów. 

To też = chwilą ustąpienia oku- 
pantów i powstania Państwa Polskie- 
ga orsz przekazania administracji 
wazystkich dróg samorządom powia- 
tawym, województwo Kieleckie o- 
trzymało w apadkn oprócz bardzo 
skąpej sieci dróg bitych dawniejazych 
z czasów przedwojennych, także siać 
dróg wybudowanych, względnie roz- 
poczętych przez okupantów, których 
ilość wynosiła okola 200 km, Stan 
tych dróg, po ukończeniu wojny ou- 
rapojskiej, przedstawiał się bardza 
opłakania i może aię trudno dziwić, 
2e do dnia dzisiejszega znaczna ich 
cząsó nie zomtala jeszcze doprawa- 
dzana do należytego atanu. Pod tym 
względem pewna część samorządów 
powistowych popełniała, aczkolwiek 
w dobrej intencji błąd, który w naj- 
bliższych latach muai być naprawio- 
ny. Samorządy powiatowe, widząc 
atan adziedziczonych dróg, czyniły 
wprawdzie ogromne wysiki, te je- 
dusk były niejednokrotnie mylnie 
skierowane i cała uwage zwrócona 
była na rychłe wybudowanie możll- 
wie największej mar dróg bitych, 

rzy pominięciu należytego utrzyma- 
E istniejących dróg. Otrzymano 
tym sposobem na terenie wojewódz- 
twa okoła 160 km. nowych dróg bi- 
tych, iatniejąca natomiast dawniejsza 
drogi bite pozostały w stanie bardzo 
złym i zachodzi obawa, że przy dal- 
azem podtrzymywaniu takia| gospa- 
darki, piektóre drogi przestaną wa- 
góle istnieć, jako drogi bite. 

Diogi kołowe bite, wskutek zna- 
cżnie rozwiniętego ruchu automobi- 
lowego, dorównują w obecne| dobie 
swoją ważnością kalejom żelaznym, 
a w niektórych wypadkach stają się 
nawet ważniejszym od tych ostatnich 
środkiem komunikacyjnym, Z tej też 
przyczyny muszą się ane znajdować 
zawsze w atania odpowiednim, Zi 
znaczyć nałeży, że po dzień dzi 
azy wydał urząd wojewódzki w Kiel- 
cach na terenie województwa 60 po- 
zwaleń na uruchomienie przedsię- 
biorstw przewozowych aamochada- 
wycb, prócz tego 33 pozwolenia są w 
toku. Poza tem zarejestrowano w u- 
rzędzie już około 900 pojazdów me- 
chanicznych. Ruch zatem automobilo- 
wy wzrasta azybko z dnia na dzień. 

Zadaniem aamarządów powiato: 
wych w najbliżazych 5:ciu latach bę- 
dzie przeto zwracać uwagę przede- 
wszysikiem na doprowadzenia latnie- 
jących już dróg bitych do atanu mo- 
żliwie najlepszego. Budowa dróg, 
również ogromnie ważna, winna być 
prowadzona z funduszów pozostałych 
po pokryciu kosztów należytej kon- 
aerwacji, względnia z funduazów u- 
zyskiwanych Z odpowiednich kredy- 
tów długoterminowych. 

Niektóre jednak samorządy znaj- 
dują się w takiej sytuacji finansowej, 
2e równolegle Z należytem utrzyma- 
niem dróg będą w możności prowa- 
dzić tamże inteczywnie budowę na- 
wych dróg bitych, inne znowu posia- 
dają tak małą ilość tych dróg, ża 
większą częśó budżetu będą mogly 
znżyć dla celów inwestycyjnych, uą 
wreszcie i takie, których budżet bę- 
dzie zaledwie mógł wystarczyć dia 
pokrycia kasztów utrzymania większej 
lłaści dróg bitęch, dla celów zaś in- 


weatycyjnych nie będą mogły znpeł- 
nie używać funduszów zwycza|aych. 

Z uwagi na sanację skarbu, oraz 
ze względu na ulżenie społeczeństwu 
w płaceniu podatków, zwyczajie bu- 
dżety samorządów nia będą mogły 
obejmować wszystkich wydatków, po- 
trzebnych do prowadzenia takiej go- 
upodarki drogowej, jaka w naszych 
atoaunkach komunikacyjnych byłaby 
pożądana. Wskazanam przeto jest, 
by na cele inwestycyjna (bud na- 
wych dróg) samorządy utaraiy się O 
uzyskiwanie długoterminowych paży= 
czek, na których apłacanie munlałyby 
być już s góry wstawione w każdo- 
taczny awyczajny budżet odpowiednie 
kwoty. 

Podstawą racjonalnej budowy no- 
wych dróg jest należycie ópracawa- 
ny projekt, który winien uwzględnić 
wymagane obecnia warunki techni- 
czne, oraz warunki ekonomiczne tak 
uamej budowy, jak również okolicy, 
w których droga jest budowana. 

Niektóre samorządy powiatowa i 
miejakie budują drogi bite bez uprze- 
dnia opracowanych projektów, lub 
też na podstawie naprędce, tuż przed 
rozpoczęciem budowy wykonanega 
uzkicu, który nie jest nalożycie obmy- 
ślony i nie może odpowiadać wyma- 
ganym warunkom budowy. Skutki 
prowadzonych w ten sposób robót 
są w przeważnej części latalne, gdyż 
wybudowana w ten sposób drogi nie 
odpowiadają przepisanym warunkom 
technicznym, a przez złe złożenie 
przynoszą nieobliczalne azkody ga- 
spodarce apałecznej, opierającej się 
w niecałej części na dobrej komuni- 
kacji. 

Poza tem drogi budowane baz 
należytego projektu są bardza trudne 
1 kosztowne do utrzymania i zazwy- 
czaj nie zaspakajają tych wymagań 
ruchu jakich w obecnej dobie żąda się 
ad dróg bitych. 

Należy zatem bez względu na to, 
ozy budowa nowej drogi jest aubwen- 
cjonowaną przez państwo, czy też 
nie, budować ją tylko na podstawie 
uprzednio należycie opracowanego 
prajektu, zatwierdzonego przez wła- 
dze nadzorcze. 

Ponieważ potrzeba należytego za- 
projektowania drogi mie jest jeszcze do- 
statecznie doceniana, przeto u rząd wo- 
jewódzki będzie zmuszony na przyszłość 
utrudniać wykonania budów bez zatwier- 
dzonych projektów, ewentualnie będzie 
je nawet wstrzymywać. 

Niektóra samorządy prowadziły 
budowę sieci nowych dróg bitych bez- 
programowo, powodując się przytem 
niekiedy odnośnie da wyboru mają- 
cej mię budować drogi względami 
wpływowych jadnostek, lub taż roz- 
poczynaly budowę dróg w kilku mioj- 
ucach, równocześnie, chcąc przez to 
chwilowo zaspokoić ludność powiatu, 
pragoącą lspazej komunikacji. Zamia. 
rzenia te samorządów były niewłańci- 
wa i nie doprowadzały do utzeczy- 
wiatoienia celów nalezytej sieci dróg 
bitych. Rozpaczęcie budowy w kilku 
miejscach powaduje to, 2e w krótkim 
atogunkowo czasie samorząd nie czuje 
się na siłach prowadzić je ws/vs'kie 
imtensywnio dalej i jest zn wego y 
przerwąć budowę, pozostawiając w 
rozmaitych częściach powiatu para- 
kilometrawe odcinki, wybudowane lub 
niedokończona, które potem z braku 
należytej konserwacji niazczeją, 

Tendencją urzędu wojewódzkie- 
ga w Kielcach jest atworzyć w naj- 
bliżazych latach taką siać dróg samo- 
rządowych, któraby z jednej atrony 
zaspak. najkonieczniejsze patrze- 
by powiatu, z drugiej .zaś miała także 
znaczenie ogólmiejsze t. zn. łączyła 
się w najodgawiedniajszy sposób z 
siecią dróg wojewódzkich i państwo- 
wych. 

Zauważano, że samorządy komu- 
nalue zwracały dotychczas mało uwa- 
gi na goapódarkę drogową, ma dro- 
gach gminnych, która w myśl (stnia- 
jących ustaw, wymagają jednak więk- 
szej opieki ze strony w ydziułów po- 
wiatowych. 

Kierowanie robotami na drogach 
gminnych, winno być pawierzone lu- 


dzinm fachowym t. zn. technikom, 
względnie drogomiatrzam, przydzie- 
lonym czasawo do tych robót, w pa- 
azczególnych gminach w okresach dla 
robót takich adpawiadniab. 

Należałoby przytem. zastanowić 
sią czy ze względn na racjanalne wy- 
kong wania robót, na odpowiednia wy- 
zyskanie sił roboczych nie byłoby 
wskazane starać ią zmieniać zaświad- 
czenia w naturze (uzarwarki) na pia- 
niądze, których określona kwota da= 
wałaby możność intensywniej prowa- 
dzić roboty. 

Samorządy powiatowe winny dgs 
żyć do tego, by najważniejsze drogi 
gminne gruntowa były stopniowo jak 
najtańszym upozobam przebudowy» 
wane na drogi bita, względnia ulapsza« 
na przy ewentualnam racjonalnom za- 
stosowaniu t. zw. systemu amerykań- 
skiego. 

Pomoc Sejmików dla dróg gmin- 
nych objąćby w tym wypadku mu. 
ułatwienia i umożliwienia nabys 
stosownych maszyn i narzędzi, 


Z całej Polski. 


Ekscesy więżniow w Łomży. 


W tych dniach w jednej z cel wię- 
zienia w Łomży, więźniowie kryminalni 
skazani oa długoterminowe I bezturmia 
nowe ciężkie więzienie, w liczbie tl, na 
znak protestu, z powodu wykonania da- 
cyzji przewiezłenia (rzech wiążulów do 
zakładu karnego w Białymstotn wszczęli 
ekscesy. 

Gdy delegowany da wykonania de- 
cyzjl przewiezienia 3 wiąźalów do za- 
kladu katoaga w Białymstoxu dozarca 
przyszedł do cell nr. 3, w której siadzie» 
li wspomniani więżalawia razem z innye 
mi 8 więźniatni, ukazanymi równiaż oa 
beztarminowe ciężkie więzienie lub oa 
więzienia da lat piętnastu, więźniowia 
oświadczyli, łe nia wyjdą przyczem 
wszyscy zacząli krzyczeć, że więźniów 
tych nia wydadzą. Wskutek zameldowa- 
mia dozorcy, przyszedł do więźniów na* 
czelnik więzienia, który zaproponował, 
ażeby przeznaczeni da transportu wię- 
źnlowie wyszii, lecz cl w odpowiedzi za- 
częli ciskać odłamkami uprzednio pola* 
magego umeblowania celi, do któraj ula 
motoa była wajść, gdyż więźniowie urzą” 
dzill w niej za drewiami barykadą z pa- 
łamanych prycz, iaboretów, ławek, slang- 
ników I w ten sposób zatarasowali drzwi, 
uniemożliwiając wejście do call, a krzy” 
kami podburzali ianych więźniów do 
buntu. Elektryczność popauli, pogrążając 
celę. 1 korylarz w szupelnych ciemno- 
ściach. 

„Wobec powyższego naczelnik wię- 
alenia zawiadomił o zajściu prokuratora 
Sado Okrągowega i wezwał policję oraa 
miejscowego starostę, 

Żarówco namowy prokuratora jak 
i podprokuratora, zmierzające da naklo- 
nienia więźniów do zaprzestania buntu 
1 wydania swoich 3 tawarzyszy, nie o- 
siągogjy żadnego skutku, 

Wobec tego policja usiłowała ode- 
pchnąć barykadę zapomocą drągów przes 
Otwory w kracie drzwi, jednak się ta ala 
udalo, gdyż” z jednej strony barykada 
była zbyt siloa, z drogiej zaś strony 
przez wspomniane otwory posypał sig 
na policjantów formaluy grad odłamków, 
pałamanych sprzętów, zlewu | rur. Kilcu 
dozorców i 11 policjantów zostało dość 
ślinie potłuczonych rzucanymi odlamxg- 
mi, a komendant policji został raany w 
twarz. 

W takim stania uprawy, gdy u jed- 
nej strony dostęp do celi był uniamo- 
źliwiony t gdy mimo ŚS-cło godzinnego 
trwania zaburzeń, uspokajanie nie aastę= 
powała i zachodziła. więcej niż uzasad- 
nilona obawa rozprzastrzenienia się Dag- 
tu na całe więzienie, w któram ubecnia 
przehywa okolo 500 więźniów, policja 
zmuszona była użyć broni, strzelając na 
postrach w kierunku poaad uarykady, 

W przeciągu jakichś 10 minut krzys 
ki w cell | bombardowanie odiamkarmi 
nie ustawały, dopiero po upływie iage 
au roziegły siq wolan'a: „poddajady 
i mastąpiła usj Okajenie. 


Kupujcie Swój u swego! 


„1 SK RA” — wtorek 6 naździernika 1925 rokn. 


Kronika Zawiercia. 


Niedzielne zawody lekkoatletyczne. 


W niedzielę dzia 4 b. m. adbyły 
się z inicjatywy K. S. „Warta“ pier- 
wsze w Zawierciu zawady Jekoatle» 
tyczne z zawadami bokserakimi nad 
program. 

Do zawadów stanęli z KI. Sport. 

„Warta“ pp. Stypkowaki, Nowacki, 
Bernat, Kruszal, Cymer, Jarnicki, Ziem- 
bowaki, Słowik, Holczak, z tow. „Sa- 
kół" pp. Garasiński, Jaguszewaki, z 
Tow. „jednaść* pp. Kruz, Borowik, 
DHE iz aekcji lekkaatietycznej Tow. 

niwersytetu Rohatniczega p. Muka- 
miełow, z K. Przemaza* Pędzik, 
z K. 5. „Gwlazda” Bauer. 

GRZE część zawodów składa- 
jaca się z biegu na 2000 metrów, od- 
była się rano o gadz. 10 i pół na te- 
renie domów T. A. „Zawiercie“. Do 
atartn stanęło 10 zawodników, z któ- 
rych pierwszy przybył do mety p. 
Bronislaw Słowik w czasie 6 minut 
29,2/5 sek. drugi p. Kruz w czazte 6 
minut 49 sek. | trzeci p. Borowicz w 
czasie 6 min. 55 sek. 

Drugu część zawodów rozpoczęła 
mię na boisku sportowem Taw. Akc. 

„Żawiercie* o gadz. 3 popol z na- 
atępującym programem: rzut Oszcze- 
pem, dyskiem, bieg 100 metr., rzut 
kulą, bieg sztafetowy 4X>Ć100 metr, 
akok wdal, skok wzwyż. 4awody te 
skończyły mę z następującymi rezul- 
tatami: 

Rzut oszczepem p. E. Jarnicki — 
55 m, 57 cm., p. Stypkowski — 41 88, 
Bernat — 3878. 

Rzut dyskiem: p. B Cymer 43 m. 
16 cm., p. Jarnicki fi. 56, p. Garamń- 
aki 41.25. 

Rzut kalą: p. B. Cymmer 1825, 

p. Jarnicki 17.52, p. Garaaiński 17.28. 

(Rzuty oburącz). 

Bieg 100 metr. B. Cymmer 12,3/5 
ack, Jamik 12,4/5 aek., Bernat 13,1/5 a. 

"Bieg aztatetowy: drużyna „War- 
ty* w składzie Cymmer, Słowik, Ber- 
Dat, Stypkowski 49,1/5 aek., druga 
drużyna z Tow. „Jedność” e 

Skok w dal; St. Bernat $ m., Ja- 
nik 4.90, Cymmer 4.80. 

Skok w zwyż: Garasiński 1.38., 
Bernat 1.35. 

Po ukończonych zawodach roz- 
dano zwycięzcom nagrody w formie 
2etanów, z których 7 przypadło człan- 
kom KŚ. „Warta“, jeden zań człon- 
kawi tow. " Sakól". 

Zawody bokserskie miały się od- 
być między p. Jarnickim, członkiem 

„Warty“ i p Marusińskim z Dąbro- 
my, mistrzem Zagłębia, ponieważ je- 
dnak p. Maruaiński w ostatniej chwl- 
li zawiadomił listownie, że przybyć 
nie moża, atanął drugi człanek „War- 
ty" p. Bęben. 

Pa dwóch rundach, wobec zwi- 
chnięcia palca przez p. Jarnickiego, 
co została atwierdzone E obecne- 


PIERRE BILLOTEY. 


FRYZJER. 


Przekład J. B. 


— Ach, Boże mójl... 

Obudziwszy się, Jacek Monestier 
ziewnął pięć czy sześć razy nie z sen- 
ności lecz z nudów. Ubiera się, otwie- 
ra okno awego pokoju, spogląda na 
szare nieba, zielone fale, piasczystą 
plażę, usianą kamyczkami, po której 
przechadza się inż kilka osób w ka- 
atjumach kąpielowych, poczem pyta 
sam amiebie nadąsany: 

— (o tu począć z tym rankiem? 

Trzy dni temu przyjechał do St. 
Hermice, małej mieściny normandz- 
kiej, w której niezbyt zasobne radzi- 
ny apędzają lato. Jacek uciekł z Pa- 
ryża po burzliwych przejściach zerwa- 
nia więcej niż trudnego. Zdobył aię 
wreszcie na odwagę porzucenia Ma- 
tyldy, przyjaciółki mewiernej i doku- 
czliwej, która ad dwóch lat zatruwala 
mu każdą chwilę życia. 

Ale skora kobieta unieszczęśli- 
wiała cię przez dwa lata, nie możesz 
o niej zapomnieć w trzy dnil* 


go p. dra Sokołowakiego, zawody zo- 
maly isc bez rezultata. 

bliczność mimo pogody zu- 
połnie nie dopisało. 


Nareszcie! 


Magiatrat zdecydował się przyBląpić 
do prac związanych z doprowadzeniem 
do porządku lewej strony ulicy 3 Maja, 
Wczgraj zostały zwiezione na miejsce 
potrzebne dreny, Oraz rozpoczęto prace 
nad oczyszczeniem kanału. Jest nadzieja, 
ie w najbliższych dniach prace zostaną 
dokonane i cała ulica zostanie oddana 
do użytku publiczności, 


Zaginęia. 
Zamieszkała przy ullcy Mrzygłodzkiej 
Nr. 8 Duda Marta lat 24, przed paru 
dolami wyszła z domu i dotąd nie po- 
wróciła. Wszelkie _ poszukiwania zagi- 
nione nie dały pozytywnych wyników. 


Nagła śmierć. 


Onegdaj przybył w odwiedziny do 
swego brata Wieczorek Józef, zamieszkały 
stale w Szczekocinach. Po kolacji do- 
mownicy udali się na spoczynek, Z rana 
zauważono, że Wieczorek nie daje zna- 
ków życia. Zawezwano natychmiast je- 
karza, który stwierdził zgon. Pizyczyna 
śmierci nie została dotychczas ustalona. 


ŻYCIE GOSPODARCZE. 


W snraie wywo złota zagranicę i obiegu kaninotów. 


Ostatnie bilanse dekadowe Banku 
Polskiego wykazują wzrost ilości złota, 
deponowanych zagranicą, przy jedna- 
czesnem zmniejszeniu się zapasów zlota 
w skarbcu naszego banku emisyjnego. 
Do dnia 20 września rb. zdeponowana 
zagranicą przeszło 20 mlljonów złotych 
w zlocie (łącznie z zakuploną niedawno 
Ilością). Cała ta Ilość złota znajduje się 
w skarbcu Bank of England, jako gwa- 
rancja ma przyznaną w gwoim czasie 
Bankowi Polskiemu przez Federal Re- 
serve Bank pożyczkę inierwencyjną w 
sumie 10 miljonów dolarów. Ponieważ 
Bank Polski prowadzi na giełdach za- 
granicznych energiczną akcję jaterwen- 
cyjoą dla podtrzymania kursu złotego, 
więc—jak naa informala czynniki odpo- 
wiedzialne—cała kwota wymlenionel po- 
łyczki może być zużyta w iym celu, ca 
pociągnie za sobą dalszy wywóz złota 
do Angijl mniej-więcej da równowarto- 
dci 10 miljonów dolarów. Zaznaczyć na- 
leży, że wykupione zagranicą w ten spo- 
sób złote Bank Polski wycofuje z ob e: 
Ru, aby w odpowiedniej chwili umożli- 


Kontyagent przywczowy dla W4- 

Delegacja węgierska prowa- 
dząc od dłuższego czasu w Waraza- 
z rządem polskim w 
sprawie uatalenia kontyngentu przy- 
wozowego towarów pochodzenia wę- 
gierakiego dały już wyniki pozytyw- 
ne o tyle, że izad polski zgodził się 
przyznać Węgrom kontyngenty w wy- 
aakości odpowiadającej normom ze- 
azlorocznega obrotu towarowego po- 
między Polską a Węgrami. 


frgańizacją kaplectwa paking, 
Ministerjum spraw wewnętrznych w 
ostatnich dniach zalegalizowało ata- 


ZST. oO Jacek nudzi aię. śtodmacjań | maż Piwko ae if Ki STOWSENAW 
nawet niekiedy adczuwa chęć powra- 
tu do dawnego życia i do Matyldy, 
która zdradzała go, obrzucała obelga- 
mi, a jednak panowała nad nim. Je- 
azcze w tej chwili myśli o niej z wes- 
tchnieniem: 

— Nie przypuszczałbym nigdy, 
że pozostawi ona taką pustkę w mo- 
jem życin. Nie żebym ją kochał, ale 
mi jej brakuje... Nie mogę już żyć 
samotnie.. Bedę musiał ożenić się... 
Parzncając te tak poważne roz- 
myślania zastanawia się znowu nad 
aposobem przepędzenia przedpołu- 
dnia. 

— A możeby — mówi nagie, 
przesuwając ręką po wlosach — ka- 
zač się ostrzyc na początek? 

Schodzi po achodach botelu, spo- 
tyka pokojówkę i zapytuja ją: 

— Czy w Salnt-Hermice jest fry- 
zjer? 

— Oczywiście, proszę pana| Mie- 
szka na końcu miasteczka. Tam każ- 
dy wakaże. 

Jacek, rozmyślając w dalazym cią- 
gu o niegodnej Matyldzie, kroczy uli- 
lecą, przy której wie z cegieł ı gi- 
pan sąsiadują z domami wietnjakôw 
orządoego kamienia. Wchodzi da 
epn z papierosami, aby zasięgnąć 


wić sobie nabycie walut na zwrot po! 


= 


Życzki Interwencyjnej. Tem tłumaczy się 
zmalejszenie obiegu biletów bankowych 
o blisko 20 mlljonów złotych, wykazane 
w bilansie z dnia 20 września rb. 

Pamiętać należy, że pożyczka lnter- 
wencyjna pod zastaw złata musi być 
uważana narazie za zło koaleczne, jako 
rezerwa walutowa dla podtrzymadla kur- 
sa złotego na giełdach zagranicznych, 
dopóki kura tea nie ustabilizuje się osta- 
tecznie. Jeżeli dzięki wprowadzany m, 
względnie projektowanym zarządzeniom 
rządu osiągniemy nareszcie równowagę 
naszego bllaasu handlowego —to zdepo- 
mowane w Banku Aagielakim złota pol- 
skie niechybnie powróci ma właściwe 
miejsce tj. do skarbca Orzy ul. Blelań- 
skiej. Diatega też uważamy alarm wszczę- 
ty przez niektóre pisma w związku Z 
wysylką złota zagranicę, za nieaktualny 

— przynajmołej w obecne! chwili, Nie 
zapominajmy, że skutki ujemnego bllan- 
su handlowego i trudności uzyskania 
potrzebnych kredytów zagranicą zmu- 
szają do tego srodka, byle tylko prze* 
trzymać do lepszych czasów, 


Kronika gospodarcza 


tut rady naczelnej Zrzeszeń Kopiec- 
twa Polskiego. Z tą chwilą instytu- 
cja ta uzyskała podstawy prawne do 
działania. R.n.Z.K.P. stanowi mocną 
organizację, obejmującą całokształt 
kupiectwa polskiego we wszystkich 
dziedzinach. Powstanie tej placówki 
ma niezmiernie ważne znaczenie dla 
rozwoju polskiego handlu, 


Polskie naczynia amaljowzga „dla 
Rosji. Przedstawicielstwo : randłowe 
Z.S.SR. w Warszawie rokoja obec- 
nie ze z wiązkiem fabryk naczyń o- 
maljawanych w Polace w aprawie 
aprzedaży znaczniejszej partji tych 


Informacji. Panienka, siedząca za la- 
dą, odpawiada: 

— Fryzjer? O! właśnie idzie! 

Pokazuje otyłego młodzieńca, 
który idzie środkiem ulicy z głową 
zadartą 1 zawiniątkiem pod pachą 
Jacek wychodzi ze aklepu i zatrzy- 
moje ga. 

Otóż ad początku świata nie spo- 
tkali siç chyba ze sobą dwaj ludzie 
równie rozturgniani. Jacka można 
usprawiedliwić: Matylda przecież za- 
prząta myśl jego, prześladując ga pa- 
prostu. Ale Alfred, mlady fryzjer, 
ad urodzenia jest znanym roztrze- 
pańcem. Rozpoczyna się djalag: 

— To pan jest fryzjerem? 

— Tak. 

— Czy moża mnia pan ostrzyc? 

— Naturalnie. Zaraz. 

— Dobrze, te chodźmy. 

— Chodźmy. 

Nie mówiąc ani sława więcaj, ru- 
szają. Każdy z nich sądzi, że drugi 
go prowadzi. Jacek wyobraża sobie, 
że fryzjer zdąża do swojego zakładu 
Fryzjer zaś, który nie ma sklepu, tyl- 
ka pracuje u klijentów, jest przeko- 
nany, że „Paryżamin* wiedzie go do 
swego mieszkania. Nagle Alfred, któ- 
rego razi ałońce, przechodzi na drugą 
stronę ulicy, poprostu pota, by zna- 


naczyń do Rosji. W r. 1924 wys: 

zlona z Polski da Rosji naczęń em+- 
Howanych wartości 1 mili. dolarów. 
W rokowaniach omawianych prze 
myałowcom chodzi głównie o znacz- 
ne rozszerzenie ram tegorocznego 
kontyngentu, który wobec wysokiej 
produkcji tej gałęzi przemysłu oraz 


pierwszorzędnej jakości może osig- - 


goąć cyfrę A milj. dolarów. 

Przysmiaszenia ładunka wągia w 
porcie qdyoskim. Dzięci apecjalnyın 
zarządzenioim władz portowych udało 
alę uzyskać pozytywne rezultaty w 
kierunku przyspieszenia ładowania 
węgla na atatki. Obecnie zdolność 
ładunkowa portu gdyńskiega dacho- 
dzi da 1000 ton dziennie w ataapnku 
da 1 statku. Z uwagi na to, że 
rat ładunkowy i pe 
odpowiedniego doś 
załadowano dotychczas zaledwie kil- 
ka statków, rezultat ten jest nader 
pomyślny. 

Oblag pieniężny ws wrześniu. Dnia 
20 września pozostawało w obiegu 
398,974 tys. zł, w biletach Banku Pol- 
skiego wobec 439,431 tys. zł. na dzień 
1 września. jest to dalsze akurcze- 
nie się obiegu pieniężnego i pogor- 
szenie stosunku ilościawego biletów 
bankowych do bilonu i monet zdaw- 
kowych, których ilosć uległa b. nieo- 
znacznym zmianom. 
mE o e ZEE 
E e gk ap SD a 


Tragiczna Śmierć dwóch zołalarzy. 


Traktem Zasule —Rubieżewicze pod 
Stołocam| przechodził addział wojskowy 
oraz przejeżdżały wozy z rzeczami żoł- 
nierzy. Wskutek przemączenia, szeregow- 
cy Paszkowski | Witek odiączyli się od 
wozów I dla odpoczynku ulożylł alą na 
suchych gałęziach, Ponieważ galęzie wy- 
dawały szelest i wzbudziły wśród ole- 
dwladotnych żołnierzy podejrzenia, I£ mo- 
że to być jakaś zasadzka, powiadomili o 
tem kaprala Szatańskiego, który nie wia” 
dząc o odłączeniu się awych podkomen= 
dnych, udal się w podejrzane rzekomo 
miejsce | po bezowocaych nawaływa- 
niach — począł strzelać. Wyaik togo ole- 
porożumieaia był tatalay. Paazkowści 
padł zabity na miejscu, ciężko ranny zad 
Witek zmarł w drodze da szpitala. Sza- 
tańsklego aresztowano. 


W szkole, 


Nauczyciel; jeżeli jedna gęś ko- 
aztuje 5 zł, to ile kosztują cztery 
geai? Kro wie? 

Zydek (podnosi dwa palce): Pale- 
praszam pana profesora, gdzie można 
dostać taki tani gęś? 


Deszcz pada. 


— Ah, to pam Czekamy na pa- 
na z obiadem, 

— A ja właśnie przyszedłem powie- 
dzieć, że przyjść nie mogę, ba deszcz 
siraszny pada, 


leźć mę w cieniu. Nie potrzeba ni- 
czego więcej dla uzupełniania omył- 
ki. Jacek przypuszcza, że dom na- 
przeciwko mieści w sobla mieszkanie 
fryzjera i staje pod bramą: Alfred 
myśli, że Jacek mieszka tutaj, więc 
szepcze uprzejmie: 

— Pan będzie łaskaw iść naprzód. 

Wchodzą razem najpierw w ko- 
rytarz, potem do pokoju, w którym 
panuje niawypowiedziany nieład. Przy 
niezasłanem łóżku, z którego kołdra 
zwiesza się aż na podłogę, koszula 
nocna, porzucona na dywanie, obok 
pantofli i jaanych pończoch. Suknie 
kobiece piętrzą się na wazyatkich. 
krzesłach. jacek naten widok oskar- 
2a małżonkę iryzjera o zbyt wielkie 
zaniedbywanie porządków domowych. 

— Ci wiejscy ludzie — myśli — 
są, doprawdy, zbyt leniwi! 

Siada przed taaletą i widzi z nie- 
smakiem, że miseczka pozostała peł- 
na wody z mydłem. Kubełek zresztą, 
do którego należało ją wylać, grozi 
już przepełnieniem.. Jednakowoz w 
pokoju tym unosi się zapach bardza 
delikatoych pertum, których nie nale- 
żałoby się spodziewać u wiejskiego 
fryzjera. 

Alired z całym spokojem rozkł 
da na marmurze awoje nożyczkii grz 
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— | Ze świata. 
= d. D. Rockafeller posta. 


Miljarder „z zawodu“, sportowiec z 
amatorstwa, john D. Rockefeller etal się 
poetą z zadowolenia. 

Poezje mister Rockefellera obracają 
lę głównie dookold jego wlasnej osoby. 
W jednym z poematów odczytanych przez 
autora na zebraniu klubu amatorów gol- 
fe opisuje 86-letni poeta awe życie: 

„Zycie moje parównałbym z dlugie- 
mi I radasnemi wakacjami wypełałonemi 
pracą i rozrywkami.. Bóg był dia mnie 
dobry I łaska Jego spoczywała na male"... 

Przynajmniej jeden czlowiek zado- 
wolony ze swego lonuł 


Rntzniee ma rok 1928. 


W roku 1926 przypada kilka rocznie 
tlepołączanych z Ligą Narodów, z Trak- 
latem Wersalskim, z wojną, ani z Unią 
Międzyparlamentarną. 

Dnla 9 kwietnia 1926 r. ubiega 300 
lat od daty zgonu filożota Franciszka Ba» 
cona, uważanego przez pewną część 
świnta literackiego za właściwego twórcę 
dzie! Szekspira, 

4 marca ieguż roku— rocznica 200 
letnia wydania „Podróży Gulliwera* Swi- 
fta. Rzecz bardzo aktualna, zwłaszcza 
rozdział „Guiliwer u Liliputów*. 

1 lurego— setna rocznica zgotu.pA: 
trona smakoszów, autora „Fizjologii «ma 


= ku*, Britai- Savarin'a, 

B czerwca tegoż roku przypada 50 
r. tocznica zgonu Geurge Sand. 
a Posmukaws:y dobrze, możnaby zna- 
y leżć na rok 1026 więcej rocznic intere- 
t- sujących, 
A 
- Skala zarobków amerykańskich, | 
a Robotnicy amerykańscy zarabiają le- | 
je plej od rabotników europejskich. Wydają 
4 eż więcej | ich standard of lite jest zna- 
o cznie wyższy od europejskiego. 
z. Gdy w Sianach Zjednoczonych 10- 
b botnik zarabia 5 dolarów 60 cent. dzien- 
o nle, to w Anglii zarobek dzienny tegoż 


p robotnika w. nosł 2 dolary 28 ceni, w 
Paryżu — 1 dol, 35 cent, w Belgii — 1 


sę dol. 14 cent, we Włoszech—86 cent. 
s 
i- Leplal różne, niż aiądy. 
Pewnego wieczoru pani A. celebrqe 
+ wala w swym palacu Jeden ze słynny! 
= | obiadów literackich. 
Józeł Simon wykładał właśnie w 
ogólnych zerysach (redć awej doktryny, 
„za gdy w pewnej chwili Reaan uczynił gest 
y jakby zamierzaiac zabrać głos 
— Chwileczkę, panie Renan, wig- 
n cita pani A. wysiuchamy pana z przy- 
jemnościg. R 
Jules Simon mówił, skończył, gdy 
podano do stołu kawę I likiery, a wtedy 
pani domu: 
i- — Zdaje mi się, panie Renan, iż 
chciał pan zabrać głos? 
- — Tak pani, odparł Renan, chciał- 
£ bym prosić o drugą porcję kremul 
| a GEOGÓGE GW 
J bienie. Pyta klijenta, jak chce być 
ostrzyżong, potem, biorąc z umywal: 
« ni ręcznik, cały mokry I poskręcany, 
a dziwny fryzjer chce go zawiązać do 
y kala mzyi Jacka. Ten jędnak buo- 
a tuje zię 
i — Ależ niel — woła. — Proszę 
A dać czysty! Ma ich pan chyba dosyć 
tutaj? 
i. Mówiąc to, wakazuja atwartą sza- 
3 tę z lustrem, w której piętrzą się sto- 
R ay bielizny. 
a Nie odpowiadając, Alfred szuka 
a posłusznie na półkach, znajduje rę- 
m cznik, wyjmuje ga 1 wreszcie zabiera 
k aig do roboty. 
o Włosy Jacka Monastier malemi 
< kepkamı tru w powietrzu i opa- 
z dają dakala niega na posadzkę. 
B Aitred mie traci czasu; zadanie 


jego jest już w połowie wykonane. 

W tej chwili poza plecami ich 
obu rozlega się okrzyk. 

Qdwracają się zdumieni. Okrzyk 
tan wydała kobieta w atroju kąpielo- 
wym. Stoi ona na progu rozgniewa- 
Da, g ramionam: rozłażonemi, a pia- 
azczam kąpielowym aczywiń także. 

jej, przyadzianych w sandały, 
dwie mała kałnże; wy- 
z morza, powraca z ką- 
Pileli i jest mocna zaakaczona, znaj- 


zau a | 
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Smntne echa bamtyckich napadów we. Francji 


Nie przebrzmiały jeszcze echa 
głośnych napadów szajki bandyckiej 
pochodzenia polskiego, kiedy oto na 
nawa szpalty wszystkich dzienników 
paryskich zaczerniły się olbrzymimi 
tytułami i opisami o nowej bandzie, 
która napadła na fermę Alfreda Fro- 
gers w Fatinea około Maus. Bandyci 
związali i zbill całą rodzinę, a przy 
wyjściu przedstawili się jako Polacy. 

Qto co nam opowiada poszko- 
dowany p. Froger: 

Siedziałem koło kominka wraz 
z mają rodziną, składającą się 1 ża- 
ny | dwóch aynków, gdy wtem otwo- 
rzyły się nagle drzwi, do izby wa- 
szło trzech zamaakowanych bandytów 
z rewolwerami w ręku. 

Jeden z bandytów, przykładając 
mi rewolwer do skroni, krzyknął: 
„Pieniądze lub zabijemy całą twoją 
rodzinę*. 

Następnie zaczął mnie rewido- 
wać, nie żałując przy tem szturchań- 
ców, Na szczęście nie znalazł 600 
iranków, kfóre miałem przy sobie 
Po chwill drugi bandyta, znalazłszy 
w lamusie sznury, zaczął naa wiązać. 
Pierwszą żonę moją rzucono brutal- 
nie na łóźka i po dotkliwem pobiciu la- 
ską związana tak milois, iż zaczęła krzy- 
czeć, Bandyci zakneblowali jej usta, 
mnie zaś zostawili usta wolne, gdyż 
wiedzieli, iż od czasu powrotu z woj- 
ny, gdzie zostałem raniony w szyję, 
nie mogę głośno mówić. Przywiązali 
mae jednak aznurami do krzesła. 
Rabunek rozpoczął się, i jak wiado- 
mo, Oprócz koaztowności i pieniędzy 
bandyci niczego pie zabrali. W trak- 
cie te| szczegółowej rewizj! naszego 
mieszkania, jeden z bandytów zwró- 
cił się do mnie z zapytaniem, gdzie 
schowałem swój] rewolwer, dodając, 
iż wie napewno, że posladam broń 
palną. 

Rewalwer został znaleziony w 
komodzie, z której zabrano również 
100 oabol, 60 franków oraz 2 złote 
zegarki. Nie zadowolniło to jednak 
bandytów i zrobili ściślejszą rewizję, 
w trakcie której znaleziono w mojem 
ubraniu 600 franków. 

Byli oni zupełnie au courant ma- 
go mieszkania, jednakże nie atarali 
uię zupełnie zachować swego ioco- 
gnito i jako jedyny środek catrożno* 
ści zaąłonili prześcieradłom okno. 
Przy wyjściu szef bandytów oświad- 
czył mi: — My jestesmy Polakami. 

Dzieci moje za młode, ażeby zra- 
zumieć co się działo, odnosiły aię 
nadzwyczaj życzliwie do bandytów. 
Starszy chłopiec zwrócił się z zapy= 


taniem do nich: „Kto nam da teraz 
kolację, gdyście związali mamęl". 

Wychodząc, bandyci nie omiesz- 
kali również związać i dzieci. 

Po uwolnieniu się z więzów, p. 
Froger zawiadomił policję, która nie 
zwlocznie przystąpiła do śledztwa, | 
tak ustalono, iż w niedzielą trzech 
nieznajomych przyjechało z Paryża, 
Ludzie ci, cały dzień siedzieli w ka- 


wiarni, a około 6 wieczorem, płacąc 


rachunek, informowali się u kelnera, 
którędy prowadzi droga na fermę p. 
Frogera. Dalej na zasadzie zeznań 
sluzby kolejowej ustalono, iż wrócili 
ani a 104 w nocy do Paryża. 

P. Froger zeznał dodatkowo, iż 
pracowały w jego gospodarstwie 
dwie kobiety, Polki, które prowadzi- 
ły szeroką korespondencję z awoimi 
rodakami z Paryża. Pewnego dnia je- 
dna z kobiet pokazała fotagrafję awe» 
go przyjaciela. Otóż fotografję pos 
wyższą znaleziona wśród korespon- 
dencji, którą kobiety pozostawiły 

rzez zapomnienie i okazało się, Íà 
łem ta fotografja szefa bandytów, 
Dzięki zpależionej korespondencji 
policja znalazła kitka adresów, 2 któ- 
rych wpadła na właściwy ślad bandy- 
tów. I ata pa dwóch dniach poszuki- 
wań zaaresztowano wszystkich bane 
dytów, oraz dwie kobiety, która były 
z niemi w zinowie. Oto ich nazwiska: 
Antoni Slipko, Jan Piech, Władysław 
Różycki oraz Katarzyna Marek 1 Ka- 
tarzyna Pasternak — wszyscy Po- 
lacy. 

- Podczas rewizji w pokoju jedne- 
go 2 bandytów znaleziono zegarek, 
pochodzący z kradzieży w Fatlnes. 
Całą szajkę przetranaportowano do 
więzlenia, gdzie oczekaoją na sąd. 
Zai apecjalnie wyłoniona komisja ma 
za zadanie zbadać, czy nle aą to cata- 
tni mobikanie ałypnej bandy Właaka 
1 Urbaniaka, 

Pisząc o aresztowaniu tej szajki 
bandyckiej, niestety polskiej, cheia- 
łem na marginesia zaznaczyć, iż taka 
jedna afera bandycka więcej na 
szkodzi | przysparza nieprzyjaciół, a- 
niżeli zdoła naprawić całoroczna pro- 
paganda naszych placówek zagranicz- 
nych. 

Trudno jest oczywiście winić spo- 
łeczeństwo polakie o ta, iż baru bane 
dytów przypadkowa pochodzenia pol- 
skięga, obrało Francją za teren awych 
napadów, ale niestety, jeszcze tru- 
dniaj jast wytlumaczyć Francuzom, 
iz jeat ta tylka peer 


I dek, 


Postępy cywilizacji w nowej Turcji. 


Przed paru tygodniami aławny 
piezydent Republiki Tureckiej i bo- 
jownik postępu, Źwycięzca (Ghakt) 


dując w zwoim pokoju, przed swoją 
toaletą osobnika, którego nie zna, a 
który spokojnie daje sobie atrzyc 
wlosy, 

Jacek wstaje napół ontrzyżony, 
z nosem i policzkami, pokrytemi 
strzępkami czarnych włosów. Słucha 
prze” "any wymyślań nieznajomej. 

— Cóż to znowu za maniery?! 
To nmiesłychanel Nia wiem nawet, 
jak nazwać pańskie zuchwalstwol 
Więc to nie pański zakład? — 
pyta Jacek fryzjera. 

Ależ nie, proszę pana! Sądzi- 
lem, że pan tu mieszke... 

l nieznajoma zrozumiała. Uspo- 
kaja się, a nawet nśmiecha. lotroz 
wygląda sympatycznie. Samotna ko- 
bietu rakże nudzi aię mocno w Saint- 
Hermice. Wobec niekończących się 
przeprosin Jacka, wyrzuca go milutka 
za drzwi, mówiąc: 

— Nie, panie, nie przyjmuję pań- 
skich przeprosin. Złoży mi je pan 
za chwile, gdy tryzjer akończy swoje 
dzieła. Wówczas będę już ubrana... 

W taki to sposób — całkowicie 
przypadkowy — Jacek nawiązał zna- 
amość z uroczą, RJ wdów- 

4, która zostanie jego żoną. 


Mustata Kemal Pasza wybrał się na 
objazd kraju. 

Przyjmując deputację ludności w 
Kastambol mile został on uderzony 
łatwem przyjmowaniem się jego re- 
form, elbowiem deputacja stawiła się 
wobec prezydenta z obnażoną głową, 
co jeat sprzeczne ze starymi zwycza- 
jamt muzułmańskimi) 1 pozdrowiła 
go pochyleniem głowy. W rozmo 
wie z wieśniakami zwycięzca mówił: 
„Należy za każdą cenę dążyć naprzód, 
Cywilizacja jest jak płonący ogień, 
który spali wszystko, ca mu atoi na 
drodze*. 

W |nckeli i Kastamunio wygło- 
sił prezydent wielkie historyczne mo- 
wy. Oto ich najważniejaze ustępy: 

„Przyjaciele, panawie i rodacy. 
jak wam wiadomo, Turcja nie chce 
być nadal krajem derwiszów i szei- 
ków. Jedynem słusznem bractwem 
dechowaem jest międzynarodowe 
bractwo cywilizacyjne.” 

„Często widuię kobiety, których 
głowy otulone są zawojem a twarze 
zakryte. Jeśli mija je mężczyzna, a- 
bracają się do niego tyłem lub sla- 
dają na ziemi. Jakiż aens ma ten 
zwyczaj? 

W lncholi oświadczył Kemal Pa- 
maa: Czyżby nasz naród, który wiel- 
kimi czynami lig": swg moc i 
inteligencję, miał się znowu okazać 
ingorantem t ludem o dwóch obli- 
czach i poddać się pad nakazy atru- 
piaszałych zwolenników _Kalita". 


A gdy lud jednogłodnie odwiad- 
: „Nigdy* — rzekł Zwycięzca: 

Będziemy nosili buty, koszule, 
ty i marynarki, natnralnia euro- 
e marynarki a także kapełusze. 
kładę nacisk. Kapeluszami na- 
zywa się nakrycie głowy. Będziemy 
nasili radingoty, smokingi, traki. Tych, 
którzy się będą temu opierali, nazy- 
wam watecznikaini i ignorantami. Po- 
wiem im: „Jakże wytłumaczycia, że 
nżywacie feza, który jest greckiego 
pochodzenia? Dlaczegoż mielibydmy 
nie nosić kapelusza" Przypomnę im 
kiedy t jak była n mnzułmanów jako 
szata do nabożeństwa przyjęta „dżipa 
która wywodzi awój ród ad 
bizantyjskich 


autasna, 
żydowskich rabinów 1 
cesarzów“. 

„Równie konieczną i gwałtowną 
jak reforma ubrania musi być refor- 
ma życia kobiecego". 

„Jeśli nda sią to azybko prze- 
prowadzić, oznaczać to będzie, że 
naród turecki zdecydował się żyć od- 
tąd trwale jako naród cywilizowany”. 


A. C. 


Domy z lanego żelaza. 


Angielskie ministerjum zdrowia wye 
dało doskonałą opinję o nowych, przes 
firmę szefieldzką konstruowanych do- 
mach z lanego żelaza Żewaętrzne ści 
ny z lanugo Żelaza pokryta są gra 
watstwą cementu, Główne ściany wes 
wnętrzne, jako tež ściany kominowe gą 
z cegły, dopasowane do żelaznago azkiga 
letu, Spawanie płyt żelaznych odbywa 
się w sposób opatentowany przaz fabry= 
kę. Sclany między pokojami gą draw- 
nlane, pokryte azbestem, Dach kryty da- 
chówką glinianą, ramy okienne drewala« 
ne, tak samo podlogi z wyjątkiem la- 
złenki I dpiżarni. Wyłączając koszta fun- 
damentów, kanalizacji, oparkaniania | ben- 
ku, fabryka liczy 434 funtów za dam a 
wielkim pokoju, kuchni, dpiżarni, komo- 
rze na węgle | sionce na parterza oraz 
trzech pokojach ayplalnych, lazience i ka= 
ryłarzu na piętrze. 

Na ustawienie takiego domu trzeba 
30 godzin roboczych. 


Amorykański 
regulamin dla łokatorów. 


W Nowym Jorku rozpoczęto budową 
65-piętrowego drapacza nieba, który bę= 
dzie najwyższy z istniejących. 

Kandydaci na lokatorów w tym do 
mn będą jedoakże musieli się zdecydo- 
wać na spore poświęcenie Właściciel 
drapacza, architekt Concle, postanowił 
bowiem wynajmować mieszkania tylko 
tym, którzy alę zobowiążą: 1) chodzić 
co niedziela do kościałi 2) uiszczać 
składkę na misję atryk g nawracającą 
murzynów na chrześcjanizm, 3) nie palić 
cygar, fajek, papierosów, 4) nie pić, 

W „domu* mr. Concle'a znadzie alg 
5500 mieszkań... 

Czy i ilu kandydatów znajdzie aię w 
Nowym jorku gotowych do przyjęcia zo» 
bowiążań moralnych związanych z z8- 
szczytem mieszkania w najwyższym na 
świecie domu? 


Fei czy kapBlusz? 


Romantyczna Turcja haremów, pa- 
azów, bejów, janczarów, zakwefionych 
hurysek topnieje jak śnieg pod słońcem... 
parlamentaryzmu, 

Jedna z ostatnich znak zewnętrznych 
egzotycznego Wschodu znika wt;ch dniach 
na rozkaz Mustafy Kemala. Czerwony 
tez przestanie być ozdobą I nakrycie m 
gławy prawowiernych wyznawców ko- 
tann. Zastąpi go zwykły, nzablonowy ka- 
pelusz: melon czy „sztywniak". 

Przy tejokazji kupcy aagorscy I kon- 
stantynopolitańscy pociągnęli pasek, pos 
dwajając cenę kapaluszy, tak, iż pre« 
fekt Stambułu, wydał dekret, ogranicza- 
jący legalny zysk kapeluszników turec- 
kich do 30 proc 

Borsalino, Pless, Habig mają powo- 
dy do uciechy. Smucą się natumiasi tu- 
ryści i czytelnicy „Tysiąca í jadnej nocy”, 


Popierajeie L. 0. P, P. 
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| ZIOŁKOWY, SPIRYTUS „MERIDIOL*_ż||| ** 


antysep.-kosm. używają 


MILJONY 


ludzi do pielęgnowania ciała 


NACIERANIA 


Powszechnie znany! doświadczon y środek domowy. 
Bądź mądrym próbój wszystko a zatrzymuj to najlepsze, 
Gdzie nie do nabycia wysyła wprost 
Chemiczne Laboratorjum Meridiol-Farmedja 


d. ZIELONAGKI, Królewska. Huta G.-śląsk. 


6661-20 


w SZYBKO ~a 
sprzedasz — kupisz — wydzierżawisz 
baudes, fatrykę, kamieyicz, skład, gospodarstwo, mieszkanie 11. d, 


w Kongresówce, na Górnym Siąsku i Poznańskiem przez 


F, Brzezina, W. Hajduki G.-S. ul. Krakowska 136. 


SZYBKĄ PRACA. 6639 


ADLA POLI 


do majątku 
potrzebny zaraz 


Oferty z dokładnym życiorysem, odpisami świadectw i refe- 
reacjami przesyłać do Towarzystwa Qórulcza-Przemyalowego 
6:93 „Saturm* w Sosaowcu skrzynka pocztowa nr. 5. p 


Sostawiet, aiita 


1063-1 


v 
4 
s 
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LICYTACJA 


w Urzędzie Celnym w Chorzowie na towary skonfisko- 
wane odbędzie się dnia 15 października b.r. towary niesprze- 
dane będą licytowane powtórnie dola 3-go llsiopada b. r. 

Szczegóły na tablicy ogłoszeń w Maglatratach mi: 
Sosaowca, Katowic, Królewskiej-Haty, w gm. Chi rzów, oraz 
w Urzędzie Celpym w Chorzowie wywieszone będą na 6 dul 


przed licytacją. 
Knaut 


mieruwnik Urzędu, ~ 


...00000 


Ogłoszenie. “7 


ZYTO SIEWNE 


„tetkus* 1-go oasiawu. 
Oferujemy 
po cenach konkurencyjnych. 


Stowarzyszenie w Łagiszy. 


LELLE] 


WŁOSY RATUJCIE!!! | 


Balsam RAdio-Capill pobudza du życia obumarie cebulki, 
dziwiająco szybko (pa dniach 8) bujny porost wlosów r brwi, migzczy 


wywołuja za- 


łupież, rozdwajanie się i anemję włosów. Zapobiega siwiźnie, Pzd 
aklady apteczne w Sosnowcu: |agieliowica, Reiner, Prydecki. Kwiatak, 
Joskowicz, Lancman, szpigieł | inne, w Będzinie: Miaioraki, Elbunyć, Re- 
gizer, Wekselman I iani w Dąbrowie: Gtochowski Maneta i inni, Tamże 
do usunięcia zmarszczek w ciągu 10 dni Ea wa ów, czerwoności no- 
ua w ciągu 5 dni, Krem Teatral-Sary Bernhard. Tealral stosuje się na 
noc, £ rana myć uależy 1warz wodą ciepią, dodawnzy łyżkę spirytusu. jeśli 
użyć Teatral jako podkład pod pudet, takowy mia zasypuje się 12 godzin 


208 E GREGA (OKA E 
OGŁOSZENIE. 


miszczy odelski i brodawki 
bezpowrotnie 

wyrob. Labor. Chem. Farm 

Ap. Kewalski. 


Ki ik Sądzie Okręj w So cu rewiru Z. 

omornik przy Sądzie gowym snowcu rew a- 

wierckiego A, Kossek zamieszkały w Zawierciu przy ul. Bianowskiej Drobne opioszema, 
ur. 11 ogłasza, że w dmu 12 pażdzieroika 1923 roku od godziny ge ces eoo EGO 


10 rano w Zawierciu przy uL Piłsudskiego pod ar, | odbędzie alę 
sprzedaż przez licytację ruchomości należących do Nalaca Kiugma- 
na a mianowicie: mebli, dywanów, lamp, ubrań męskich í bielizny | 
tcenionych na 590 a. 

6634 

wnia | pażdziernika 1925 r. 


Kupno i sprzedaż. I 


10 gruszy za wyraz. 


Komornik: Koszek, = 
Sgprzedajs się dwa utywace, silne 
> samochody osobowe. Obejrzeć mo- 
żna w Hucie „Molowice” 657-1 
Surzudomi: pallo Węgra, Ceupay 10- 
kową, ióżeczko uziecinne, różne 
zabawki. (asoa 16. Przybylnza, 6340-) 
ME stom ny różne wybo- 
ru za golówkę i ua raty. S 
snowiec Pogoń, ulica Nowopogoń- 
ska Nr. 17. Braoa Autka 


w 


OGŁOSZENIE. 

Sektwestrator prey Urzędzie Skarbowym podatków | opiat 
skarbowych w Sosnowcu podaje do wiadomości pubiicznej, że w 
celu sciągnięcia zaległości skarbowych a niżej wymienionych odbę- 
dzie się licytacja publiczna dnia 14 października 1825 r. oa godzi- 
ny li tanu przy uL iaryowej 8 w magazynie Branaerą da sprze- 


Terrae 


dały ruchomości należących da Majera Czapelskiego i Altmana kupię. Zakłady L. Rubis, Wro- 

Gustawa, a skiadających się z mebli domowych oszacowaoych | «aé, 6595.1 

va 450 zł. Teri ua peran wanay, WE 1 

1632 Sekwestrator: Kosmala, pdaladowki posiada stale na aiia 
- MECDanic. 

Saauawlec 2 paździgrmika 1925 r. B. Peika, Diuga 22 Ş ea 7 


T POLSKO LOMRARD SIASI 


| W KATOWICACH 
UL. DYREKCYJNA L. 2 (naprzeciw tworca kol.) 
UDZIELA POZYCZEK 

NA ZASTAW KOSZTOWNOŚCI 

| I PRZEDMIOTOW WARTOŚCIOWYCH 


GODZINY URZĘDOWE OD 9 DO I PRZED POŁUDNIEM. 


NERWOWI, NEURASTENIGY 


woli, brak energji, melancholję, przesyt życia, bozseni 
przenadzoną wrażliwość nerwów-óledziennicę, nerwowe zaburzenia 
serca i żołądka je bezpłatnie broszurę Dr. Weisego 
3-5 ierpienia nerwów“. 


Dr. Gebhard % Go, Gdańsk, Am Laagan Tor 15. 


ZAKŁADY URUKARSKIE 


Ake. Taw. DROKARSKIEGO i WYDAWNICZEGO 


KURER ZACNI“ S A 


MMM WZELNIE LATY 
W ZAKRES URUKAKSIWA WCUDUZĄCE, 


m A O raa eenaa e 


...2009300000000 


którzy cierpią ma 
drażliwość, słabość 
6 ból głowy, 


Dęblińska LĄ j 


r 
$ 
i 
"3 


WZ upić coś gustowaegu i ładoegu 
Aa można tylko w ceniraloym skia- 
dzie nowych | używanych mebil. B 
Biwiniewszie o ul, 3-Maja 7 6492-1 
SN ywarzystemie spużyw Pracowaików 

Qwareciwa „Hr. keaard® ml. sia- 
szica 19 poleca wybutową kapustę 
pa 7 gr za kig. w burcie. Zlemnjuki 
w_ drodze. ois 

Nee da mprzedam 200 

akcji "piate OSZ akcje banku 


Nic Wiadomość w ad: 
G65 +-3 
Wybrana, 2 powodu Uraeu miej- 


aca DA PIZEZIMOWADIE, Wyprać- 
uat |eniepna kwiatów doniczkowych 
wiażuej hudawii po znacame zmiżu- 
nych cegach, z wyjątciem Araukacy| 
ikaatii, Zakład Ogrudaiczy >. |a- 
atrzęlskiegu w OCE Ais- 
1u é, tel Nr 56 G64U-3 
acznusci sprzedam dwa wiêlkie 
pay policyjne (Owczarki) ćwicto- 
ne. Cena zł. 40,00 | zł, 80,00. Szew- 
czył, Szarlej ul. Helena Nr. 7, pow. 
Świętochłowice Q/3l. €611 


l Posady i prace 
-aotlarowanu 10 groszy za wyraz. 
e ea E 2 | 


(Chiopiec a ukończoną 
wszechną da Biura po! 
domoać w adm, „istry” Sosnowiec, 

o2 


jpozeboy od zaraa subekt "Irpajet 


ski w atarazym wieku z dyplo- 

mem do prowadzenia uamodajalnie 

iuteresu. Wazunzi Go umowy. Wiado- 
iskra” SoBaowiee 661-2 


maść 
15 JELIGENCI wazysikich gawudów| 


Dajemy bardzo wysoki zaronek u- 
noczny. Zadna sgeniura. Praca iekka 
i łarwa — w miejscu zamieszkana. 
Wspaniała wynikił 
chowa, Aleja 33, 
45 gr.) 


„Rekord” Częyto- 
(Zaiączyć_ zaaczki 
6654-4 


|=". Sima jiki „a, 
(| Poszukiwane 3 grozzy za wyraz. [| 
O = B M. 1 ukiggg 


jen mechanik przyjmie posadę 

nauczyciela: matenialyki, hzyki, przy 
rody, tUwarozaawatwa. giaazenia al- 
akra” 1025", 6631-2 


Nr. 227 


omocnik haadłowy 2 Uśunceenen 
-go kursu handlowego pośzu:u'c 
posady w Zawiercia lub na wy 
Zgłoszenia do filji „Isrry” w Zawier: 
ciu pod_„Pomacnik* 6514.1 
BR z prakiyką poszukuje GO- 
kasjerki z kaucja. Zgłowiu 
pod „Kaucja“ 
6570-2 
Qienograt'sika znająca język n'emie- 
cki poszukuje posady od zaiaz 
Uferty „lakra“ Dąbrowa pod |l, K.“ 
6576-E 


Darra 1 doswiadczona krawczyni 
posznkuja pracy w domach pry- 
watnych. Wiadomość Szewsia Nr. 5, 
u P. Skrzekowskich. 6638-3 


nia E alstra“ 


| mae a E 
Lokale. 
10 groszy za wyraz 
| T gm. ww 
poi z caiem lub częściowem u- 
uzymaniem do wynajęcia, 30309 
wiec, u! Małachowskiego L 22 paner 
na lewn 5495- 
Pozo £ sucamią uo wynijęcia Pil 
sudskiego 55 w Sosnuwcu. Wia 
domość na miejscu. 6656 


Różne 
10 groszy za wyraz, 


A teaograljı wyucza wazystkich bez 
platnie, listownie: lastytut Steno- 
graficzny, Warszawa, Mokotowska 33 
6348-78 
{Ka oprawa eatutycrnie, soia- 
gie | tanio, „Wygoda" Przekonaj- 
cie gięl 6566 2 
Plulycowani nauczyciels przygoto: 
~ wują do egzaminow | udzielają 
pomucy w zakresie 4 i Gkla» w xom- 
pletach i pojedyaczo, Wiadomość w 
„|akrze”, 6584-1 
GE dachów i reperacje, »muię, 
papę poleca H, Peira, Susiowiec 
Druga 22 624-2 
ozaieTacym udmeiam tamo Tetci 
giy oa furtepianie, Więcawaka: 
johoinieza 5:4 2 
pP reug lexon język maacusureg) 
w okolicy Czeladzi, Zgi. aa 
Magi»trat_>adow ski, 
D)plomawica nauczycielka = 
lekeji francnskiegu i niemieckiego, 
Wradumuść natowice, 3 Maja 40/1 
u Geno: Hamu zeruwej 6245-3 
D" u 3 pałuziernika zauDiuny XUSTA 
na Upaduwej wexsal oa ai, 4,45 
wystawiocy przez |órefa Horowicża 
na zlecenie | Samsunawicza pl, 25-40 
paździerolka w Częstochowie Ła! 
wy zpalazta zecnce oddać du biura 
«opalai „Meleda” ul, Czysta g, <a- 
uftaeżenie zrubiune, GGl 
est list ala „Wied, 
w „W Dąbrowie, 
Zinga koza burobiala Prong 
odprowadzić lub EA 
W. |ananik, Saenowsxa 1. 6034 


w fuji „iakry” 
CEJ 


| o on 5 ŚJ 
Zgubione dokumenty. 
10 gruszy za wyra, 
Hs: Lejb Londner rgubii kniążecz. 
kę WujB»uwj, wydaną piecz PKU 
goaduwiet, rucznik IvOU. 65671 
Tunet Władysław agusi dukument 
wojskowy, wydany przez 1 pulk 
wujsk kolejowych w Krakowie, kaia- 
żeczkę kusy charycn, wydaną przez 
kasę Chutych w SuBJOWCu. DIŚ | 
Amol Mietzysiaw agubir karig po- 
da wołania do wojska, wra: £ du- 
kumentami podróży, wyd. przez PKU 
Susnow'tc. G58J- I 
p" stefan zgubi Książeczkę woj- 
skową, wydaną przez PKU Sa. 
CETNU 
fubiomu paszporty wydany przez 
e, ma imię 
Worbrodloway, zwrocie „le 
6613 
daw ayuu asigłccLke 
A. wydaną przez HAU So- 


Naowieć, 


Siartosiwa Hędziń! 
Wandy 


M "RAI" awuDii duWwUa uzoDiuty 
wydany przez oficera Ewidaacyj- 
nego w tędzinie, 6612-2 
E/rzyaztol Zarzycki zguDu aMiąZECI- 
am Ko wojskowa, wydaną przaż HAU 
SUBNOWIEL CEEP 
po Z 
gerogo awiadectwu iat pracy, wy: 
uane kgiędzu |Ozeluwi oubczyn- 
ssiemiu przez gimoBejum zeńskie Nżade 
«iewiczuwe| w aosnowcu  boi-i 
Ww” Walenty zgubił kaiążeczkę 
wojskową, wydaną przes PKU 
Tarnów. D6Żs-3 aa 
Soa axo sgul patent, wydamy 
przez Urząd Skarbowy w sosnów= 
1633 
Zm książkę kasy chorych wys 
daną oa imię józeła SECA 


Wi Za ny 
W kany chutych, 66s 
g nazim ere, zamieszkały WA 
wst Rukitnu = szlacheckie, sgua 
legitymację, wydaną przez Biuro PO 
teadnictwa Pracy w Sosaowcu. 


ESFERA 


zaadszza 


